
POGODA
Dziś środa, zachmurzenie z opa­

dami deszczu, temp, od 48 do 
52 stopni F (9 do 11 C), wiatry 
wschodnie o sile od 10 do 20 mil 
na godzinę (16 do 32 km).

Jutro, opady deszczu, temp, 
około 55 stopni F (13 C).

Wschód słońca o godzinie 5:17 
rano, zachód o 6:27 wieczorem.
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KALENDARZYK
Dziś środa, 11 kwie­

cień — Filipa, Leona.
Jutro czwartek, 12 kwie­

cień — Wielki Czw’artek.
Pojutrze piątek, 13 kwie­

cień — Wielki Piątek.
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Wojska Tanzańskie w Kampali
Parlament Egiptu 

Ratyfikował Traktat
Kair. (UPI) — Zgodnie z przewi­

dywaniami Parlament egipski ogrom­
ną większością ratyfikował traktat 
pokojowy z Izraelem.

Marszalek Parlamentu — Soufi Abu 
Taleb skrócił debatę poselską, która 
i tak trwała 25 godzin, i zarządził 
głosowanie. Posłowie, wywoływani 
imiennie, mieli odpowiedzieć jedynie 
“tak” lub “nie”.

Po przeprowadzeniu glosowania Ta­
leb ogłosił, że za ratyfikacją trakta­
tu opowiedziało się 329 posłów (na 
ogólną liczbę 360), 13 było przeciw, 
jeden wstrzymał się od glosowania, 
a 17 było nieobecnych.

Prorządowi posłowie powitali to ob­
wieszczenie śpiewem i radosnymi 
okrzykami, natomiast posłowie opo­
zycyjni wznosili okrzyki “Hańba i ka­
pitulacja!”.

Tymczasem prezyden Anwar Sadat 
przyjął w swoim domu wypoczynko­
wym w delcie Nilu ambasadora ame­
rykańskiego Hermana Eiltsa, który 
przedstawił mu bawiącego w Egipcie 
senatora Williama Rotha (rep.-Del.) 
i — jak mówią wtajemniczeni — prze­
dyskutował sprawę nieporozumień 
wywołanych kontrowersyjną wypo­
wiedzią premiera Khalila na temat 
Syrii i ewentualnej pomocy egipskiej 
dla tego kraju.

Odwet 
Bombowców 
Izraelskich

Tel Aviv (UPI). — W odwet za serię 
terrorystycznych zamachów bombo­
wych, które w ciągu ostatnich czte­
rech dni przyniosły śmierć lub zra­
nienia kilkunastu Izraelczykom, bom­
bowce izraelskie zaatakowały obiekty 
Palestyńczyków w środkowym i po­
łudniowym Libanie.

W tym pierwszym od prawie pię­
ciu miesięcy nalocie izraelskim na 
bazy palestyńskie w Libanie, atako­
wano szczególnie rejon Damour od­
legły o 13 mil na południe od Bej­
rutu i rejon Ras Al Ain na południe 
od portowego miasta Tyre.

Palestyńczycy twierdzą, że ofiarą 
tych nalotów padł jeden zabity i kil­
kanaście osób rannych i że jednostki 
PLO odparły nacierających ogniem 
z przenośnych wyrzutni rakietowych 
SAM-7 “ziemia-powietrze” i ogniem 
działek przeciw-lotniczych.

“Nieprzyjaciel nie osiągnął niemal 
niczego ... Ale gdyby nasz ogień 
był słabszy od tego, którym ich przy­
jęliśmy, zmietli by nas z powierzchni 
ziemi” — powiedział jeden z Pales­
tyńczyków.

Jedna z organizacji palestyńskich, 
a mianowicie Demokratyczny Front 
Wyzwolenia Palestyny, utrzymuje że 
jeden samolot izraelski został trafio­
ny, natomiast dowództwo izraelskie 
stwierdza, że wszystkie samoloty po­
wróciły do baz bez strat i uszkodzeń.

Co Było Przyczyną 
Wybuchu w Rotundzie?

Londyn (DP) — Wybuch w Rotun­
dzie Banku PKO w Warszawie w lu­
tym, który pociągnął za sobą śmierć 
49 osób, był spowodowany wydziela­
niem się gazu z pękniętej rury. Jest 
to orzeczenie specjalnej komisji śled­
czej opublikowane w Warszawie. Gąz 
przedostał się do kabli telekomunika­
cyjnych. Orzeczenie komisji nie po- 
daje jednak, co spowodowało eks­
plozję gazu, w której — poza zabi­
tymi — 110 osób odniosło obrażenia. 
15 spośród nich przebywa nadal w 
szpitalu.

Jak już donosiliśmy, w Warszawie 
krążą różne pogłoski na temat wybu­
chu. Wiele wskazuje na to, że mogła 
to być prowokacja bezpieki, która 
przemieniła się w tragedię.

Stolica 
Ugandy Zajęta 
Bez Boju
Kwiatami i Całusami 
Witano Wyzwolicieli 
Kampala (UPI) — Kampala — sto­

lica Ugandy, którą Winston Churchill 
nazwał kiedyś “perlą Afryki,” zosta­
ła dziś w nocy całkowicie zajęta przez 
wojska tanzańskie.

Dwa bataliony nacierające od połu­
dnia i od zachodu zajęły miasto pod 
osłoną nocnych ciemności i niemal 
bez boju. Mieszkańcy byli przekonani, 
że obserwują ruch wojsk Amina i po­
szli spać. Zbudzeni zostali sporadycz­
ną strzelaniną i wołaniem żołnierzy 
tanzańskich, którzy przez megafony 
ogłaszali, że “faszystowska dyktatura 
została zlikwidowana.”

Tanzańczycy nie ponieśli właściwie 
żadnych strat, mając jedynie dwóch 
rannych. Wojska Amina straciły kil­
kunastu zabitych, z których wielu 
zostało pobitych na śmierć przez lud­
ność. Inni, którzy uniknęli lynchu, 
krążą po mieście w skradzionych sa­
mochodach, starając się wyrwać z 
pułapki.

Z chwilą gdy żołnierze tanzańscy 
obsadzili kwaterę główną wojsk Ami­
na, radiostaję, koszary i inne obiekty 
strategiczne, nastroje ludności doszły 
do stanu euforii.

Wyzwolicieli witano kwiatami i po­
całunkami. Całowano nawet czołgi 
zdobywców. Okrzyki “Jesteśmy 
wolni! Jesteśmy_wolni!” i “Niech 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Podejrzany Pożar 
Na Lotniskowcu
Portsmouth, Va. (UPI) — Oddział 

śledczy marynarki przystąpił do ba­
dania przyczyn wybuchu 11 pożarów, 
które spowodowały śmierć 25-letniego 
William’a L. Seward oraz zatrucie ga­
zem i poparzenia 34 innych osób, 
przebywających na pokładzie lotnis­
kowca U.S.S. John F. Kennedy.

Lotniskowiec umieszczony był w do­
ku w stoczni marynarki wojennej w 
Norfolk, gdzie miano dokonać grun­
townego przeglądu i napraw na łącz­
ną sumę 79 milionów dolarów.

Kapitan Lowell Myers, dowodzący 
oficer jednostki, stwierdził, że w sie­
dmiu miejscach wybuchu pożarów na­
trafiono na ślady podpalania.

Lotniskowiec, dzięki natychmiasto­
wej akcji ratowniczej, doznał jedynie 
niewielkich uszkodzeń, nie ma więc 
potrzeby przerywania prac napraw­
czych.

Najgroźniejszy pożar wybuchł w du­
żym magazynie wypełnionym pusty­
mi kartonami.

Władze, dla dobra śledztwa, nie 
chcą tymczasem ujawnić szczegółów 
badań.

Poszukiwania przyczyn wybuchu 
pożarów, które mogłyby zniszczyć je­
den z największych lotniskowców na 
świecie trwają.

Ofiara wypadku, Seward był człon­
kiem ekipy remontowej.

Trybunał Skazuje 
i Ułaskawia

Teheran (UPI) — Irański “trybunał 
rewolucyjny” skazał na karę śmierci 
dalszych 11 dygnitarzy cesarskiego 
reżymu, a wśród nich byłego mini­
stra spraw zagranicznych i byłego 
marszałka Parlamentu, oskarżonych 
o “toczenie walki z Bogiem.” Wszyst­
kie wyroki dziś wykonano. Łącznie od 
kul plutonów egzekucyjnych zginęło 
dotąd 109 osób.

Natomiasta ten sam trybunał za­
mienił wyrok śmierci na karę wię­
zienia oficerowi tajnej policji Savak, 
a 16 popleczników szacha całkowicie 
uwolnił od winy “z braku dostatecz­
nych dowodów.”

Fałszywy Prorok!
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Długie Ręce 
Sowieckiej 

KGB
Londyn (CT) — Mikołaj Choklow, 

swego czasu kierownik ekipy zama­
chowców KGB, który w 1954 roku 
wybrał wolność na Zachodzie, powie­
dział w wywiadzie telewizyjnym BBC, 
że pisarz bułgarski Georgi Marków, 
którego “w stylu James Bonda” za­
truto szpikulcem parasolki, zabity 
został na rozkaz tajnej sowieckiej 
policji politycznej KGB i posłusznego 
jej rządu bułgarskiego.

Choklow jest zdania, że mord po­
pełniony we wrześniu ub. r. na ulicy 
w Londynie “wymagał aprobaty naj­
wyższych czynników na Kremlu”.

Wyjaśnił on także, że agenci buł­
garskiej bezpieki są szkoleni, nad­
zorowani i kierowani wyłącznie przez 
agentów wywiadu sowieckiego.

Zamordowanie Markowa miało na 
celu “podminowanie morale emigran­
tów i wykazanie im, że długie ręce 
mogą dosięgnąć ich wszędzie i o 
każdym czasie”.

Detektywi brytyscy ciągle jeszcze 
prowadzą śledztwo w sprawie Mar­
kowa. Ustalono, że został on zatruty 
wyciągiem z rycyny, uważanym za 
najbardziej zabójczą truciznę, i że 
była to zemsta za jego wystąpienia 
przed mikrofonami Radia Wolnej 
Europy, w których wysuwał on różne 
oskarżenia pod adresem komunistycz­
nych dygnitarzy w Bułgarii.

Michael Cockrell, reporter BBC, 
stwierdził że w ostatnich latach co- 
najmniej sześciu anty-komunistycz- 
nych uchodźców bułgarskich zostało 
w zachodniej Europie zamordowanych 
lub zniknęło bez śladu.

Stefan Sverdlew, pułkownik buł­
garskiej bezpieki, który w 1971 uciekl 
na Zachód, twierdzi że bułgarska bez­
pieka jest bułgarską tylko z nazwy 
“natomiast całą jej działalnością kie­
rują sowieccy doradcy”.

Pożar w Bukareszcie!
Bukareszt (UPI) — Gwałtowny po­

żar strawił całkowicie główny Dom 
Towarowy “Wiktoria” w centrum Bu­
karesztu.

Oficjalne czynniki rumuńskie nie 
ujawniły liczby ofiar, ale zdaniem 
świadków kilkadziesiąt osób, mają­
cych odciętą przez ogień drogę uciecz­
ki, straciło życie.

Pożar wybuchł o godz. 9:30 rano 
czasu miejscowego na parterze gma­
chu i błyskawicznie rozprzestrzenił 
się na wszystkie piętra, wywołując 
panikę wśród kupujących i personelu.

W akcji ratunkowej, oprócz licz­
nych oddziałów straży pożarnej, brały 
udział helikoptery policyjne, które z 
dachu płonącego domu wywoziły za­
grożonych.

Dochodzenia 
Przeciwko 

Gubernatorowi
Nashville, Tenn. (UPI) — Dwa dni 

przed przymusowym opuszczeniem 
stanowiska, były gubernator Tennes­
see, Ray Blanton wydał 52 akty uła­
skawienia dla przebywających w wię­
zieniach stanowych przestępców.

Działalność Blanton'a i jego sześciu 
współpracowników jfest przedmiotem 
dochodzeń federalnego biura śledcze­
go, są oni podejrzani o szantaż i wy­
łudzanie pieniędzy od rodzin skaza­
nych w zamian za uwolnienie.

Mimo oburzenia obu dominujących 
partii, trzynastu przestępców, włącz­
nie z podwójnym mordercą Roger’em 
Humphreys, zostało uwolnionych 16 
stycznia br.

Następnego dnia, 17 stycznia, nowy 
gubernator, Lamar Alexander objął 
biuro i natychmiast wstrzymał roz­
kazy wypuszczenia na wolność na­
stępnych 16 skazanych, odbywających 
kary dożywotniego więzienia.

Sąd apelacyjny uznał decyzję Ale­
xandra, bazującego na niedostar­
czeniu aktów łaski do władz więzien­
nych, za bezprawną, twierdząc, że 
przyznanie ułaskawienia pozostaje w 
mocy bez względu na to, czy doku­
menty zostały przedstawione za­
rządy więzień czy nie.

Gubernator Alexander został za­
przysiężony dwa dni przed plano­
wanym terminem. Decyzję wcześniej­
szego mianowania go na to stanowisko, 
podjęto po otrzymaniu od prokuratora 
federalnego zawiadomienia o plano­
wanym przez Blantona uwolnieniu 
przestępców.

Odpowiedź 
Terrorystów

Rzym (UPI) — Bomby zostały 
wrzucone do lokali partyjnych par­
tii republikańskiej w Rzymie i chrze- 
ścijańsko-demokratycznej w Messi- 
nie.

18-letni chłopiec został postrzelony 
w kolana na ulicy rzymskiej, ostrzela­
no super-market w Mediolanie i spa­
lono w tym mieście trzy samochody. 
Jeden samochód podpalono w Genui, 
a w Olbii na Sardynii eksplodowano 
przed sklepem trzy bomby.

Taka była odpowiedź terrorystów 
włoskich na wiadomość, że policja 
aresztowała lewicowego prawnika, 
byłego członka włoskiej kompartii i 
byłego profesora nauk politycznych 
w Sorbonie — Toni Negro, który przy­
puszczalnie był autorem planu upro­
wadzanie i zamordowania byłego 
premiera Aldo Moro.

Dolar Nadal Mocny
Londyn (UPI) - Dolar nadal trzy­

ma się mocno na wszystkich euro­
pejskich giełdach walutowych, z wy­
jątkiem mediolańskiej, gdzie zano­
towano nikły spadek kursu.

Ulicznica
W jednym ze sklepów Andrycho­

wa można kupić towar reklamo­
wany jako Ulicznica. Nie należy 
tej nazwy brać dosłownie, jest to 
bowiem zwyczajna miotła do za­
miatania obejścia lub chodnika. 
Kosztuje 50 złotych.

Koniec 
Strajku 

Kierowców
Detroit. (UPI) — Kompanie samo­

chodowe, najbardziej dotknięte straj­
kiem kierowców ciężarówek zaczęły 
korzystać z dowozu części drogą po­
wietrzną i kolejową.

General Motors and Chrysler Corp, 
stwierdziło, że podjęto na nowo pra­
cę w fabrykach, które w ubiegłym 
tygodniu pozostawały zamknięte lub 
pracowały w skróconym wymiarze 
godzin.

GM wezwało do pracy 2,700 robot­
ników z fabryki w Pontiac, Mich., 
zamkniętej w ubiegłym tygodniu.

Mimo to, ponad 12,400 pracowników 
nadal pozostaje bez pracy.

Przedstawiciel firmy powiedział, że 
z wyjątkiem kilku, niemal wszystkie 
otwarte oddziały prowadzą normalną 
produkcję.

Chrysler, który w zeszłym tygodniu 
obawiał się, że będzie zmuszony za­
mknąć wszystkie fabryki na terenie 
Stanów ze względu na brak części, 
po niedzielnych dostawach otworzył 
swoje oddziały w Belvidere, Ill., Mi­
chigan, Ohio i Nowym Yorku.

35 fabryk tej firmy ulokowanych 
w U.S. i Kanadzie nadal nie podej­
muje produkcji, pozostawiając 88 ty­
sięcy robotników bez pracy.

Ford Motor Co. zwolnił 3 tysiące 
osób z fabryki w Indianapolis, w 19 
innych oddziałach 60 tysięcy pracuje 
na skrócone zmiany.

American Motors Corp, dotychczas 
pracuje w pełnym wymiarze godzin.

Volkswagen of America w New Stan­
ton, Pa., zostało zamknięte, a 3.5 
tysiąca robotników zwolniono aż do 
odwołania.

Wczoraj wieczorem Związek Trans­
portowców osiągną) porozumienie z 
firmami transportowymi.

Tuż przed północą, mediator fede­
ralny, Wayne Horvitz ogłosił zakoń­
czenie strajku.

W ciągu 24 godzin kierowcy powró­
cą do pracy.

Prezes unii, Fitzsimmons nie poda­
jąc szczegółów porozumienia, powie­
dział, że jest raczej zadowolony z 
wyników, jakie przyniósł strajk.

Podkreślając, że podczas negocja­
cji nie brano pod uwagę zaleceń za­
wartych w antyinflacyjnym planie 
prez. Carter’a, powiedział “Ważne dla 
nas było, aby doprowadzić do pod­
pisania kontraktu, który pozwoli na­
szym członkom na utrzymanie zasa­
dy wolnej konkurencji zgodnej z ame­
rykańskim stylem życia”.

Źródła podają, że zarobki kierow­
ców wzrosną od 28 do 30 procent 
w ciągu najbliższych 3 lat.

Porozumienie zostało przyjęte z ul­
gą przez przemysł samochodowy, któ­
ry wkrótce powróci do normalnej pro­
dukcji.

Optymizm Premiera
Londyn (UPI) — Brytyjski premier 

James Callaghan rozpoczął kampanię 
polityczną przed wyborami powszech­
nymi, które odbędą się 3 maja, w 
atmosferze optymizmu.

“Nie działają na mnie deprymująco 
wyniki ankiet. . . . Zamierzam w tej 
kampanii walczyć o poparcie dla po­
lityki rządowej i dla naszych propo­
zycji, dotyczących przyszłości. . . . 
Jestem przekonany, że w tej poważ­
nej batalii odniesiemy zwycięstwo. 
. . . Mam głęboką wiarę, że leży 
ono w interesie Brytanii i że zwy­
cięstwo to przyniesie nam absolutną 
większość w przyszłym Parlamen­
cie” — powiedział premier, który w 
dniu 28 marca jednym głosem nie 
otrzymał wotum zaufania.

48 Osób 
Poniosło 
Śmierć

Setki Rannych 
w Texas i Oklahoma

Wichita Falls, Tex. (UPI) — Naj­
groźniejsze od pięciu lat tornado 
dokonało wczoraj potwornych zni­
szczeń wzdłuż granicy Texasu z Okla­
homą.

Pierwsze raporty donoszą o śmier­
ci 48 osób, znajdujących się na ze­
wnątrz pomieszczeń w momencie naj­
większych porywów.

Władze spodziewają się, że liczba 
ta znacznie wzrośnie z chwilą odgru­
zowania zawalonych budynków.

Ponad 500 osób odniosło obraże­
nia, 300 spośród nich w jednym tyl­
ko mieście Wichita Falls.

Wielu przebywa w szpitalach w po­
ważnym stanie zdrowia.

Sytuację ratunkową utrudniało ze­
rwanie linii wysokie napięcia i tele­
fonicznych.

Przepełnione szpitale przyjmowały 
pacjentów przy świetle z awaryjnego 
generatora.

W położonym 40 mil na północny- 
zachód od Wichita Falls, 12-tysięcz- 
nym miasteczku Vernon większość 
domów południowo-wschodniej części 
została całkowicie zniszczona, wiatr 
spowodował śmierć kilku osób, ponad 
70 mieszkańców odniosło rany.

W odległym o 90 mil od Oklaho­
ma Lawton huragan zburzył 13 do­
mów i przewrócił ciężarówkę z ładun­
kiem trującego kwasu siarkowego.

Najgorsza tragedia rozegrała się 
w centrum handlowym, gdzie setki 
osób dokonywało zakupów oraz w 
kompleksie mieszkaniowym dla 200 
rodzin w Wichita Falls.

Huragan zaskoczył miasto podczas 
zachodu słońca.

Krajowe biuro meteorologiczne po­
dało, że przyczyną było niskie ciśnie­
nie, które spowodowało burzę śnież­
ną w Górach Skalistych, wytwarza­
jąc groźne porywy wiatru przenoszą­
ce się na płaskowyż wzdłuż granicy 
Texasu z Oklahomą.

Huraganowi towarzyszyły opady 
gradu i burze.

Wstępne obliczenia oceniają war­
tość zniszczonych budynków na mi­
liony dolarów.

Prymas Polski 
Przyjął 

Szefa PAX-u
Warszawa (DP) — Prymas Polski 

kardynał S. Wyszyński przyjął w ub. 
tygodniu nowego przywódcę PAX-u, 
Ryszarda Reiffa. Donosi o tym agen­
cja Reutera, powołując się na źródła 
katolickie w Warszawie.

Jak dotychczas, Prymas oraz cały 
Episkopat Polski odmawiali jakich­
kolwiek kontaktów z PAX-em, który 
prowadził dywersyjną robotę w sto­
sunku do Kościoła. Jego przywódca 
i założyciel, B. Piasecki, zmarły 1 
stycznia br. w r. 1953 przyczynił się 
do aresztowania Prymasa. Książka 
Piaseckiego pt. “Zagadnienia istot­
ne” była przez Watykan wprowadzo­
na na indeks kościelny. Obecny szef 
PAX-u, Reiff, składał poprzednio wi­
zyty władzom w PRL i szefowi partii 
Gierko wi.

Jak podaje agencja Reutera kard. 
Wyszyński przyjął również Kazimie­
rza Morawskiego, przewodniczącego 
Chrześcijańskiego Stowarzyszenia 
Społecznego drobnej grupy katoli­
ckiej rywalizującej z PAX-em.

Zabiegi o przyjęcia przez Prymasa 
przedstawicieli obu tych grup związa­
ne są niewątpliwie z czerwcowym 
przyjazdem papieża Jana Pawła II do 
polski, gdyż nie chcieliby oni, by 
ujawni) się dywersyjny charakter 
tych ugrupowań. Nie wykluczone, że 
zachęcił ich do taego dyrektor urzędu 
do spraw wyznań Kazimierz Kąkol, 
którego wskazówek zawsze słuchają.
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Henryk Sienkiewicz

Potop (HI)
Oszczędność Energii 

a Styl Życia
Ks. Zdzisław Peszkowski

25 Lat Kapłanem
W wypadku, jeśli prezydent Carter 

wprowadzi w życie swój plan energe­
tyczny w takiej formie i w takim 
zakresie, w jakich został on wstępnie 
naszkicowany, oznaczać to będzie, że 
dokonane zostaną daleko idące zmia­
ny w sposobie, w jaki wykorzystują 
dziś amerykanie ropę naftową i jej 
produkty.

Pó pierwsze, ceny benzyny wzrosną 
do 1983 roku w znacznym stopniu.

Sklepy i urzędy będą zimniejsze 
w zimie a cieplejsze latem, gdyż prze­
widywane jest wydanie zalecenia re­
gulującego zasady używania urzą­
dzeń ogrzewczych i klimatyzacyjnych. 
Temperatura utrzymywana w miej­
scach publicznych nie będzie w zimie 
wyższa niż 65 stopni, ani nie niższa 
niż 80 stopni w skali Fahrenheita 
w lecie. Zmienią się w związku z 
tym wymagania* klientów przemysłu 
odzieżowego.

W stanach, które nie wprowadzą 
w życie dokładnych planów oszczę­
dzania energii, stacje benzynowe będą 
zamykane podczas weekendu. Spowo-

Fopierajcie tych, którzy ogłaszają 
się w “Dzienniku Związkowym".

duje to zmiany w ruchu turystycz­
nym.

Ponieważ węgiel będzie coraz po­
wszechniej używanym surowcem ener­
getycznym, zanieczyszczenie powie­
trza wzrośnie. W przyszłości po tym 
przejściowym okresie, wykorzysty­
wany będzie jednak w większym sto­
pniu gaz naturalny, należy więc spo­
dziewać się ponownego polepszenia 
sytuacji związanej z ochroną środo­
wiska naturalnego.

Przewidywany jest również rozwój 
transportu masowego.

W budownictwie zajdą również po­
ważne zmiany. Mieszkania będą bu­
dowane z materiałów, które stanowią 
lepszą izoliację termiczną.

Ceny takich produktów, jak lekar­
stwa, wyroby plastykowe, tkaniny itp. 
również znacznie wzrosną.

Kraj jednak stanie się mniej uzależ­
niony od eksporterów ropy naftowej. 
W związku z tym przemysł rozwijać 
się będzie w sposób bardziej harmo­
nijny, a ogólny poziom życia ulegnie 
poprawie. Takie założenia stawia 
administracja prezydenta Cartera w 
związku z planem energetycznym.

Teraz

Reg. $169.00 Teraz

i wyżej

i wyżej

$279.00 i wyżej

WIELKA 
LIKWIDACJA INTERESU

Łóżka ścienne (hidabeds).... Reg. $499.00 

Sofa, sofka (loveseat) i krzesło
Reg. $599.00

SAS
CHICAGO - KOPENHAGA - WARSZAWA

Od 14 do 90 Dni
W okresie letnim najlepsze połączenia we wtorki i czwartki

Ceny ścięte na szybką sprzedaż.
$299.00
$299.00 
$ 99.00

$ 79.00 
$ 12.95

Fotele (loungers)_ _ _
Kuchenny set komplet
Lampy. . . . . . . . . . . . . . . . .
Fabrycznie odnowione 19” Kolorowe 

TV’S z jednoroczną gwarancją ...
Zamknięte w niedzielę 

Nie odmówimy żadnej rozumnej oferty. 
Szukaj, porównaj i oszczędzaj u

H & S DISCOUNT
Furniture & Appliances

1748 W. 47th St. (47th i Wood) Tel. 376 6000

$636 (Subject to Approval)
Ale pośpieszcie się z rezerwacją, ponieważ obecna cena obowiązuje tylko 

do 15 kwietnia, br.

ALTA TRAVEL
745-2962-63

5422 W. FULLERTON AVE. • Chicago, IL. 60639

Godziny: pon. iczw. 10do8; wt. iptki. 10do6sob. 10do4. 
Jesteśmy również.

OTWARCI W NIEDZIELE OD 11:30 do 3:30
' w środy biuro nieczynne

Tłumaczenia, Notariusz Publiczny, Paczki Lotnicze i Morskie, Sprawy 
Konsularne i Emigracyjne • Wypełniamy Formularze “INCOME TAX” 

PAULA PONCZKO. Właść
Naszym klientom, przyjaciołom i całej Polonii przesyłamy najlepsze 

życzenia WESOŁEGO ALLELUJA

Detroit, Mich. (Dz. Pol.) — Ks. pra­
łat Zdzisław A. Peszkowski, członek 
fakultetu Seminarium św. Cyryla i 
Metodego, obchodził 25-tą rocznicę 
święceń kapłańskich w dniu 6 kwietnia.

KS. DR ZDZISŁAW A. PESZKOWSKI

Ks. Peszkowski urodził się w Pol­
sce, w miejscowości Sanok, gdzie po 
ukończeniu szkoły podstawowej uzy­
skał również wykształcenie średnie.

W czasie II wojny światowej wal­
czył w szeregach armii polskiej prze­
ciwko Niemcom i bolszewikom. Jako 
jeniec znalazł się w obozie koncen­
tracyjnym, który cudem udało mu się 
przeżyć.

Po odzyskaniu wolności pozostał 
on w szeregach wojska polskiego 
do r. 1947. W tym czasie zajmował 
się bardzo czynnie organizacją har­
cerstwa w wielu krajach, za co uzy­
skał liczne nagrody.

Po wojnie ks. Peszkowski udał się 
do Anglii na studia. Podczas pobytu 
na uniwersytecie oksfordzkim podjął 
decyzję pozostania księdzem.

W r. 1950 przybył do St. Zjedno­
czonych i wstąpił do Seminarium św. 
Cyryla i Metodego. W dniu 5 czerwca 
1954 roku uzyskał święcenia kapłań­
skie z rąk Eminencji kardynała 
Edwarda Mooney.

W tym samym roku ks. Peszkowski 
został członkiem fakultetu w Orchard 
Lake jako wykładowca języka pol­
skiego, historii i religii. Wykładał on 
we wszystkich trzech uczelniach 
Orchard Lake: szkole średniej, kole­
gium i seminarium.

Ks. Peszkowski uzyskał stopień ma­
gistra po ukończeniu studiów na Uni­
wersytecie stanu Wisconsin i Univer­
sity of Detroit, a stopień doktora 
filozofii po studiach na Uniwersy­
tecie Polskim w Londynie. Ks. Pesz-

FUNERAL LUNCHEON 
SERVED

3 BANQUET ROOMS - V.F.W. 
7256 W. 63rd St.

(West of Harlem)
SUMMIT, ILL. 458-7844

MIRROS
STAROKRAJSKA prawdziwa 
maść ŻYWOKOSTOWA Nr 2 
$2.95, silnie rozgrzewająca, do­
skonała na przeziębianie, na 
bóle muskularne, reumatyczne 
i artretyczne. Nr. 1; $2.95 do­
skonała na zwichnięcia, zła­
mania, shiczenia, opuchlinę, 
podrażnienia skórne i złą cerę. 
Do nabycia w polskich apte­
kach. Wysyłamy przez pocztę 
opłacone czekiem, money or­
der. Dodajcie 80 centów za je- 
dfh słoik, po 10 centów za każ­
dy hastępny. Na C.O.D. i do 
Kanady zamówień nie przyj­
mujemy.

ROESER’SBAKERY — 3216 W. NORTH AVENUE

MIRROS MEDICINE CO. 
1931 N. Keystone 

Chicago, DI. 60639

Tel. Humboldt 9-6900 MÓWIMY PO POLSKU

ZAWIADAMIAMY WSZYSTKICH NASZYCH 
LICZNYCH POLSKICH KLIENTÓW 

ŻE NASZA PIEKARNIA
W Dni Powszednie Otwarta od 6 Rano do 9 Wieczór 

JEST OBECNIE OTWARTA W NIEDZIELE OD 6 RANO 
DO 6 WIECZOREM, A W PONIEDZIAŁEK ZAMKNIĘTA

NA WIELKANOC
Polecamy Najlepsze w Całym 

Mieście Chicago i Okolicy 

TORTY

Oraz Wyśmienite 
CIASTKA, 

KOŁACZKI 
i PLECIONKI

POLECAMY TAKŻE 
CHLEB 

z KRZYŻYKIEM 
do Święconki 
BARANKI, 

JAJKA, 
KOSZYCZKI, 

i wszelkiego 
rodzaju 

CIASTA 
WIELKANOCNE

ZAMAWIAJCIE 
WCZEŚNIEJ 

Nasze Słynne 
ŚWIĄTECZNE 

CIASTA 
z 

OWOCAMI 
IDEALNE TAK NA 

WASZ STÓŁ, 
JAK i PREZENTY

Mamy Wyśmienite-
• MAKOWCE
• KOŁACZKI
• CIASTKA
• CHAŁKI
• BABKI
• SŁODKIE 

BUŁECZKI
• BUŁKI i CHLEBY 

WSZELKIEGO 
RODZAJU

kowski ma również dyplom M. Div. 
z Seminarium św. Cyryla i Metodego. 
W roku 1970 ks. Peszkowski miano­
wany został prałatem.

Ks. prałat Peszkowski opublikował 
szereg prac. Jest współpracownikiem 
“Sodalis Polonia” i wielu innych wy­
dawnictw polonijnych. Prowadzi rów­
nież wśród Polonii Apostolstwo cho­
rych i od wielu lat sprawuje pieczę 
nad Mszą radiową w języku polskim, 
która nadawana jest co tydzień z 
Orchard Lake.

Od dwudziestu lat ks. prałat Pesz­
kowski prowadzi pielgrzymki Koła 
przyjaciół Orchard Lake do Polski, 
Ziemi Świętej, Rzymu.

Zaprzyjaźniony od lat z papieżem 
Janem Pawłem II ks. prałat Pesz­
kowski podróżował z kardynałem Woj­
tyłą po Kanadzie i St. Zjednoczonych 
podczas wizyt w 1969 i 1976 roku. 
Ks. Peszkowski obecny był również 
na intronizacji Papieża Jana Paw­
ła II oraz w czasie wizyty Ojca Świę­
tego w Santo Domingo w styczniu br.

Łączymy się z wieloma przyja­
ciółmi ks. Jubilata, aby życzyć Mu 
wielu lat zdrowia w pracy w Winnicy 
Pańskiej oraz dla dobra społeczeń­
stwa polonijnego.

Komunikaty Stow. 
Samopomocy

W niedzielę 22 kwietnia o godz. 2:00 
po południu Stowarzyszenie Samo­
pomocy urządza swe “Święcone” z 
atrakcyjnym programem artystycz­
nym. Tradycyjna ta impreza odbędzie 
się we własnym lokalu, przy 1514 
Milwaukee Ave. Wstęp wraz z kon­
sumpcją $3. Zarząd Stowarzyszenia 
serdecznie zaprasza. Szczegóły w 
przyszłym tygodniu.

♦ * *
W niedzielę 1 kwietnia odbyło się 

wyborcze zebranie członków Stowa­
rzyszenia Samopomocy. Nowy Zarząd 
został wybrany nieomal w tym sa­
mym składzie. Toteż funkcję kapelana 
nadal będzie sprawował O. Jan Szu­
ba, T.J., natomiast funkcję prezesa 
Tadeusz Szebert.

* « «
W związku z przypadającym okre­

sem świątecznym, lokal Stowarzysze­
nia Samopomocy, mieszczący się 
przy 1514 Milwaukee Ave. w najbliż­
szą sobotę, 14 kwietnia nie będzie 
czynny.

Waist-Nipped!
Printed Pattern

4661
SIZES 
8-20

SPRING into the prettiest dress 
you can find—this new waist- 
nipped shape with a curved yoke 
and neat bow-tied neckline. 
Long-sleeved version too.

Printed Pattern 4661: Misses 
Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18, 20.
Size 12 (bust 34) takes 3!6 yards - 
45-inch fabric.

$1.50 for each pattern. Add 404 
for each pattern for first-class 
airmail and handling. Send to:

Anne Adams,‘Dept. 10' Polish' 
Daily Zgoda, 243 West 17th st., 
New York, N.Y. 10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP 
SIZE and STYLE NUMBER.

CHANGE! The big 'fashion 
changes are in our NEW SPRING 
SUMMER PATTERN CATALOG 
Dresses, tops, skirts, pants, vests, 
jackets plus $1.50 free pattern 
coupon. Send 75< for Catalog. 
130-Sweaters-Sizes 38-56 $1.50 
129-Quick/Easy Transfers $1.50 
128-Patchwork Quilts . $1.50 
127-Afghans ’n’ Doilies $1.50

107 (Ciąg dalszy)

— Przy panu Sapieże został, bo spuchł całkiem z płaczu i z 
desperacji po Rochu Kowalskim. ..

— To pan Kowalski zginął?
Wołodyjowski zacisnął wargi.
— Wiesz, kto go zabił?
— Skąd mam wiedzieć?... Powiadaj!
— Książę Bogusław.
Kmicic zakręcił się na miejscu, jakby sztychem pchnięty, i 

począł z sykiem wciągać w siebie powietrze, na koniec 
zgrzytnął strasznie zębami i rzuciwszy się na ławę, wsparł w 
milczeniu głowę na dłoniach.

Pan Wołodyjowski klasnął w ręce i kazał czeladnikowi 
napitku przynieść, po czym siadł około Kmicica, nalał kusztyki 
i począł mówić:

— Roch Kowalski tak kawalerską śmiercią zginął, że nie 
daj Boże żadnemu z nas gorzej. Dość ci powiedzieć, że mu sam 
Carolus po otrzymaniu pola pogrzeb wyprawił i cały regiment 
gwardii ognia nad jego trumną dawał.

— Żeby nie z tych rąk, żeby nie z tych piekielnych rąk! — 
zawołał Kmicic.

— Owszem, z rąk Bogusiawowych, wiem to od usarzy, 
którzy własnymi oczyma na ów żałosny termin patrzyli.

— Toś tam nie był?
— W bitwie miejsca się nie wybiera, jeno się stoi, gdzie 

każą. Gdybym ja tam był, to albo tu bym teraz nie był, albo 
Bogusław nie sypałby wałów w Prostkach.

— Mów, jak wszystko się odbyło. Zawziętości tylko przy­
będzie.

Pan Wołodyjowski napił się, obtarł żółte wąsiki i począł:
— Pewnie ci nie brakło relacji o warszawskiej bitwie, bo 

wszyscy o niej mówić, więc też i ja nie będę się nad nią zbyt 
długo rozwodził. Nasz pan miłościwy... dajże mu Boże zdrowie 
i długie lata, bo pod innym królem zginąłaby ta ojczyzna wśród 
klęsk. .. okazał się wodzem znamienitym. Gdyby był taki 
posłuch jak wódz, gdybyśmy byli go godni, kroniki zapisałyby 
nową polską wiktorię pod Warszawą, grunwaldzkiej i bere- 
steckiej równą. Krótko mówiąc, pierwszego dnia biliśmy 
Szwedów. Dł ugiego poczęła fortuna to na tę, to na tamtą 
stronę wagi nachylać, ale przecie byliśmy górą. Wtedy to 
poszła do ataku litewska husaria, w której i Roch służył pod 
kniaziem Połubińskim, żołnierzem wielkim. Widziałem ich, 
gdy szli, jako ciebie widzę, bo stałem z laudańskimi na wyżynie 
pod szańcami. Było ich tysiąc dwieście ludzi i koni, jakich świat 
nie widział. Szli na pół staja wedle nas i mówię ci, ziemia 
drżała pod nimi. Widzieliśmy piechotę brandenburską, na gwałt 
zatykającą piki w ziemię, aby pierwszemu impetowi się oprzeć. 
Inni walili z muszkietów, aż dymy zasłoniły ibh zupełnie. 
Spojrzymy : husaria’już rozpuściła konie. Boże, co za impet! 
Wpadli w dym. .. znikli! U mnie żołnierze poczną krzyczeć: 
“Złamią! złamią!” Przez chwilę nie widać nic. Aż zagrzmiało 
coś i dźwięk się uczynił, jakby w tysiącu kuźni kowale młotami 
bili. Spojrzymy: Jezus Maria! Elektorscy mostem już leżą 
jako żyto, przez które burza przejdzie, a oni już hen za nimi! 
jeno proporce migocą! Idą na Szwedów! Uderzyli na rajtarię — 
rajtaria mostem! uderzyli na drugi regiment — mostem! Tu 
huk, armaty grzmią. . . widziny ich, gdy wiatr dym zwieje. 
Łamią piechotę szwedzką. .. Wszystko pierzcha, wszystko się 
wali, rozstępuje, idą jak gdyby ulicą. . . bez mała przez całą 
armię już przeszli!. .. Zderzą się z pułkiem konnej gwardii, 
wśród którego Carolus stoi... i gwardię jakoby wicher 
rozegnął!...

Tu przerwał Wołodyjowski opowiadanie, bo Kmicic pięścia­
mi oczy zatkał i krzyczeć począł:

— Matko Boża! raz widzieć i polec!
— Takiego ataku nie zobaczą już oczy moje — ciągnął dalej 

mały rycerz. — Nam też skoczyć kazano. . . Więcej nie 
widziałem, ale coć powiem, tom słyszał z ust szwedzkiego 
oficera, który przy boku Karolowym wówczas był i własnymi 
oczyma na termin patrzył. Gdy już husaria wszystko złamała 
po drodze, ten Forgell, który później pod Rawą wpadł w nasze 
ręce, rzucił się do rąk Karolowych: “Królu, ratuj Szwecję! 
ratuj siebie! — krzyknął — ustępuj, ustępuj! nic ich nie 
wstrzyma!” A Carolus na to: “Na nic przed nimi ustępować, 
trzeba opór dać lub zginąć!” Przypadają inni jenerałowie, 
błagają, proszą, nie chce. Ruszył naprzód. .. zderzyli się i 
złamano Szwedów prędzej, niżbyś do dziesięciu zrachował. 
Kto legł, tego stratowano; inni rozsypali się jak groch. Nuż ich 
ciąć. Król odbił się samowtór; najechał go Kowalski i poznał, 
bo go już dwa razy widział. Kiedy nie natrze!... Rajtar zastawił 
króla. .. Ale owo, powiadali ci, którzy widzieli, że piorun 
prędzej nie zabija, jako Roch rozwalił go na dwoje. Wówczas 
sam król rzucił się na niego...

Wołodyjowski przerwał znów opowiadanie i odetchnął 
głęboko, lecz Kmicic zaraz zawołał:

— Kończ już, bo dusza ze mnie wyjdzie!
— Starli się tedy w środku pola, iże piersi końskie 

uderzyły o piersi. Zakotłowało się! “Spojrzę — powiada nam 
oficer — aż król wraz z koniem już na ziemi!” Wydostał się, 
ruszył cyngla krócicy, chybił. Roch go za łeb, bo mu kapelusz 
spadł. Już miecz wznosił, już Szwedzi mdleli z przerażenia, bo 
nie czas było iść na ratunek, gdy Bogusław jakoby spod ziemi 
wyrósł i w samo ucho Kowalskiemu wystrzelił, że mu głowę 
wraz z hełmem rozniosło.

— Dla Boga! Nie miałże czasu miecza spuścić?! — 
krzyknął pan Andrzej targając się za czuprynę.

— Bóg nie dał mu tej łaski — odrzekł pan Michał. — 
Zgadliśmy też z Zagłobą, co się stało. Oto służyło chłopisko u 
Radziwiłłów od pacholęcych lat, za panów ich swoich uważało, 
i na widok Radziwiłła musiało się skonfundować. Może mu 
nigdy ta myśl w głowie nie postała, żeby na Radziwiłła można 
rękę podnieść. Bywa tak, bywa! Ha! życiem to przypłacił. 
Dziwny człek jest pan Zagłoba, bo on mu wcale wujem ni 
krewnym nie był, a przecie inny by po synu tak nie desperował...

• (Ciąg Dalszy Nastąpi)

Ogłaszajcie Się w Dzienniku Związkowym!
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Oświadczenie
Działaczy Uniwersytetu Ludowego w Zbroszy Dużej
Dnia 4 marca w Zbroszy Dużej 

odbyły się zajęcia na kursie Uniwer­
sytetu Ludowego. Do ponad 100 słu­
chaczy prelekcję wygłosili: Edward 
Koleją (Błonie): “Niezależne działa­
nie ludowców od rozbicia PSL w 1947 
do dziś,” Stanisław Barczak (Siedlce): 
“Historia powstania polskiego Komi­
tetu Samoobrony Ludzi Wierzących.” 
Prelekcje te zostały wygłoszone za­
stępczo gdyż zapowiedziani programem 
prelegenci zostali przez Służbę Bez­
pieczeństwa zaaresztowani lub za­
wróceni z drogi.

I tak zawrócono następujące osoby: 
Annę Gadzelankę-Bojarową, Jana 
Józefa Lipskiego, Jana Kielanowskie- 
go, Tadeusza Nawrockiego, wreszcie 
zostali zatrzymani Jan Tomasz Lip­
ski, Wiesław Piotr Kęcik, Jan Koz­
łowski, Zdzisław Ostatek, Marek 
Rospond, Maciej Rajzacher, Stefan 
Starczewski, Andrzej Zozula.

Teren wokół Zbroszy w dniach 4-5 
marca był otoczony ścisłym kordo­
nem milicji i SB. Mieszkańcy Zbroszy 
twierdzą, że kordon utworzyło około

Zachód Przeciw 
Carterowi

Sekretarz spraw wewnętrznych An­
drus ostrzega prez. Cartera, by nie 
spodziewał się w stanach zachodnich 
lepszych dla siebie wyników wybo­
rów w 1980 r. od wyników w 1976 r. 
Jak wiemy, prez. Carter w 1976 r. 
zwyciężył tylko w stanie Texas. 
Wszystkie inne stany zachodnie odda­
ły większość głosów na b. prez. Forda.

200 milicjantów i pracowników SB. 
Nadto kontrolowane były dworce PKS 
w Radomiu, Białobrzegach, Grójcu, 
Warce oraz w Warszawie, na wszyst­
kich krzyżówkach dróg w rejonie pod- 
grójeckim stały samochody milicyjne 
i posterunki SB, nieumundrowani 
funkcjonariusze jeździli w każdym 
kursowym autobusie w tym rejonie. 
Dzieciom jadącym do szkoły rewido­
wano tornisty a nauczycielkom tecz­
ki.

Uważamy, że niedopuszczanie wy­
kładowców, naukowców i działaczy 
ludowych do chłopów, niedopuszcza­
nie do zajęć Uniwersytetu Ludowego 
ośmiesza władze i szkodzi całemu 
społeczeństwu. Jeżeli np. chłopi z oko­
lic Radomia i Grójca likwidują ho­
dowlę żywca wieprzowego gdyż jest 
ona deficytowa a światowej sławy 
specjalista w tym zakresie prof, dr 
habilitowany Jan Kielanowski chce 
mówić o tym jak podnieść opłacal­
ność tej hodowli, to uniemożliwianie 
tego wykładu jest złośliwą głupotą.

Organizatorzy Uniwersytetu Ludo­
wego w Zbroszy oświadczają, że po- 
dejmą wysiłki aby następne zajęcia 
odbyły się zgodnie z programem. ...

Poza tym wyrażamy oburzenie, że 
zatrzymany pod Grójcem i odwiezio­
ny do aresztu w Radomiu Jan Koz­
łowski był bity przez przesłuchają- 
cego oficera Służby Bezpieczeństwa. 
W momencie gdy Jan Kozłowski nie 
chciał podpisać oświadczenia, że za­
przestanie niezależnej chłopskiej 
działalności, oficer SB kilkakrotnie 
uderzył go w szyję.

Uniwersytet Ludowy

Wielki Tydzień
W czwartek, 12 kwietnia kardynał 

Cody celebrować będzie Pontyfikalną 
Mszę św., o godz. 10:30 w Katedrze 
Holy Name. W czasie Mszy św. Kar­
dynał poświęci trzy rodzaje olejów 
św., które będą używane przy Chrzcie, 
Komunii św. i Sakramentach udziela­
nym chorym.

W tym samym dniu podczas Mszy 
św. o godz. 5:15 odbędzie się symblo- 
liczne “mycie nóg.” Ołtarz zostanie 
po zakończeniu Mszy św. zamknięty 
i krzyże przykryte tkaniną co symbo­
lizuje zbliżającą się śmierć Chrystu­
sa.

W Wielki Piątk Msza św. w Ka­
tedrze z udziałem Kardynała jako 
głównego celebranta o 5:15. Jest to

w Katedrze
uroczysta Msza upamiętniającą cier­
pienie i śmierć Chrystusa.

W Wielką Sobotę, Msza św. z udzia­
łem Kardynała, o godz. 7:30 wieczo­
rem. Podczas Mszy zostaną poświęco­
ne świece i woda. Święcenie świec 
symbolizuje wiarę, iż Chrystus jest 
“Światłem świata,” zaś święcenie wo­
dy symbolizuje odrodzenie przez 
Zmartwychwstanie.

W niedzielę, w dniu Zmartwych­
wstania Pańskiego Msza św. o godz. 
9:30.

Następne Msze o godz. 6:00, 7:15, 
8:30 i 11 rano oraz 12:15,5:15 po poŁ

Msza niedzielna będzie transmito­
wana w programie TV na Kanale 9 o 
godz. 7:45 rano.

Wiadomości z Town of Lake
Kalendarz Zebrań Towarzystw 

Przy Gminie 143-ej ZNP
1— Gmina 143 ZNP w każdy pierw­

szy poniedziałek miesiąca w sali Jul. 
Słowackiego, 1700 west 48-ma ulica, 
o ogdzinie 7:30 wiecz.

2— Tow. Niepodległość Grupa 768 
ZNP w każdy 2-gi poniedziałek mie­
siąca, sala Słowackiego — o godz. 
7-ej wieczorem.

3— Tow. Wawel, Gr. 1400 ZNP - w 
3 poniedziałek miesiąca, w sali dolnej 
S.S. Piotra i Pawła, o godzinie 8-ej 
wieczorem.

4— Tow. Evergreen Park, Gr. 3082 
ZNP 2-ga środa miesiąca w Capitol 
Bldg., 954a i So. Pulaski Road, o 
godz. 8-ej wieczorem.

5— Tow. Ks. Kordeckiego Gr. 353 
ZNPw każdą 3-cią środę miesiąca w 
sali dolnej S.S. Piotra w Pawła, o 
godz. 8-ej wieczorem.

6— Biała Róża, Grupa 2326 ZNP 
Każda 3 środa miesiąca, w sali Mar­
quette Field House, pokój 104, Pnr. 
6700 So. Kedzie Ave., o godz. 7 wie­
czorem.

7— Tow. Wisła, Gr. 1919 ZNP, 2-ga 
niedziela miesiąca w sali Plac. 14 
SWAP, 4139 S. Kedzie, o godzinie 2 po 
południu.

8— Tow. Millenium, Gr. 3175 ZNP 
2-ga niedziela miesiąca. Cornell Park, 
504a i So. Wood ulica, o godzinie 2-ej 
po południu.

9— Tow. Tad. Kościuszki, Gr. 943 
ZNP 3-cia niedziela, w sali Plac. 2-ej 
SWAP, przy 48-ej i So. Wood ulica, 
o godz. 2-ej po poł.

10— Tow. Boi. Chrobrego, Grupa 
’577 ZNP—w 4-tą niedzielę mieś., w 
sali Słowackiego, o godz. 1:30 po 
południu.

Klub Parafii Rabka-Zdrój odbędzie 
posiedzenie w niedzielę, 22 kwietnia 
o 3 po poł. w sali Am. Legion, 5146 
S. Ashlnad. Prosimy o liczne przy­
bycie.
J. Molek, prez.; A. Żurek, sekr. prot.

Polska Rada Emerytów, Oddz. 
Town of Lake odbędzie posiedzenie 
w czwartek, 19 kwietnia o 1 po poł.

w Cornell Park, 5007 S. Wood. Pro­
simy o liczne przybycie.
A. Bednarz, prez.; J. Molek, sekr. prot.

Tow. Wierność odbędzie posiedze­
nie w środę, 18 kwietnia o 7 wiecz. 
w Cornell Park, 51 ul. i Wood. Pro­
simy o liczne przybycie.

M. Winiecka, prez.; 
M. Pawlikowska, sekr. prot.

POLSKICH SPADOCHRONIARZY 
w czasie okupacji niemieckiej!

Pociąg Odchodzi o Północy” 
' Autor Wacław Solski 

sam przeżył i opisał te niezwykłe przygody!
Zamówienia kierować:

DZIENNIK ZWIĄZKO \N Y
6100 N. CICERO AVE. 
CHICAGO, ILL. 60646 

Za zaliczeniem pocztowym i C.O.D. I 
nie wysyłamy.

KAMPALA

Kasese

Mbarara

TANZANIA

Entebbe

ZAIRE 
REP.

NAIROBI, KENYA. — Po zbombardowaniu przez samoloty 
Tanzanii lotniska Entebee Idi Amin został pozbawiony możliwości 
korzystania z dodatkowych dostaw sprzętu wojskowego na 
większą skalę. (UPI)

Leczenie Cukrzycy

Perspektywy
Uciekinier, który za granicą ośmie­

lił się mieć własne, inne niźli ofi­

W poprzednim artykule zapoznali­
śmy się już z fizjologicznymi właści­
wościami cukrzycy — nadmiarem ilo­
ści cukru w krwi.

Skuteczne leczenie będzie zależało 
w pierwszym rzędzie od obniżenia 
poziomu cukru w krwi i sprowadze­
niu go do fizjologicznej normy 80-100 
mg. Normalnie dokonuje tego sam 
organizm ludzki, lecz zakłócenia w 
wydzielaniu insuliny naruszają ten 
stan równowagi i powodują chorobę 
zwaną cukrzycą (Diabetes Mellitus).

Gdyby leczenie cukrzycy mogło 
sprowadzać się do wprowadzenia do 
organizmu chorego sztucznej insuli­
ny, uzyskanej z trzustki zwierzęcej, 
leczenie cukrzycy byłoby sprawą 
stosunkowo prostą. Istotą leczenia 
jednak jest wprowadzenie do orga­
nizmu chorego tylko takiej ilości insu­
liny, która jest niezbędna do osiągnię- 
nia normalnego poziomu cukru w 
krwi, to jest 80-100 mg. W przeciw­
nym wypadku bowiem, gdyby poziom 
cukru w krwi miał spaść poniżej 80 
mg, to jest na przykład do 50 mg,

Zebranie Klubu Dąbrowa
Zebranie Klubu Dąbrowa odbędzie 

się 16 kwietnia o 7:30 wiecz., 5814 
W. Fullerton. Prosimy o liczne przy­
bycie.

K. Bomba, prez.; 
M. Przybylska, sekr. prot.

Chce Korespondować
Waldemar Kieffer, lat 20, zamie­

szkały w Polsce chce nawiązać kore­
spondencję z rówieśnikami z USA.

Adres:44-100 Gliwice, ul. Okopowa 
10 112.

Zbigniew Brzeziński 
Uhonorowany

New York. (ND) — Tygodnik zrze­
szenia studentów Uniwersytetu Ford­
ham, “The Ram,” komunikuje, że na 
tegorocznej 134 uroczystości “gradua- 
cyjnej,” która odbędzie się w auli 
Rose Hill dnia 27 maja, główne prze­
mówienie wygłosi doradca prezydenta 
St. Zj. do spraw bezpieczeństwa pań­
stwa (“assistant to President Jimmy 
Carter for National Security Affairs), 
Zbigniew Brzeziński.

Uniwersytet nada mu w tym dniu 
tytuł honorowy “Doctor of Laws 
degree.”

Wyróżniony też będzie hon. tytułem 
“Doctor of Human Letters degree” 
znany pisarz i duszpasterz ks. Walter 
Ciszak, S.J.

Przypomnieć warto historyczną 
pamiątkę: u wejścia do głównego 
gmachu uniwersyteckiego Fordham, 
na jednym ze stopni schodów, widnieje 
napis w języku angielskim:

“Here on October 31st, 1943, Presi­
dent Władysław Raczkiewicz of Po­
land was made a Doctor of Law.”

Turniej Szachowy
W turnieju szachowym AAC Eagles, 

który rozpoczął się w styczniu wzięło 
udział 14 szachistów. Turniej zakoń­
czony zostanie zabawą i kolacją, pod­
czas której nastąpi rozdanie 3 nagród 
ufundowanych przez M. Adamczyka.

Turniej rozgrywany jest o puchar 
przechodni, który dwukrotnie zdoby­
wany był przez K. Czarnieckiego.

W ostatnich rozgrywkach wezmą 
udział Czarniecki i R. Golla. Zabawa 
odbędzie się 12 maja o 8 wiecz. w sali 
klubu sportowego Eagles. Prosimy 
o poparcie naszej imprezy. Dochód 
przeznaczony jest na pomoc finan­
sową klubowi. Ork. Wawele, bufet, 
gorące dania. Wstęp $7.50 od osoby.

Po rezerwację dzwonić 252-9551 po 
6 wiecz.

E. Flor, kier, turnieju 

chory zapadnie na hypoglycemię — 
zaniżony poziom cukru w krwi. Wy­
stąpią wówczas u chorego w tym 
wypadku konwulsje.

W wypadku nieleczonej cukrzycy — 
nadmiaru cukru w krwi do około 
500-600 mg — chory zapada na hyper- 
glycemię i również cierpi na konwul­
sje.

Jak widzimy, kontrola poziomu 
cukru w krwi stanowi sprawę zasadni­
czą w procesie leczenia cukrzycy.

Krew winna być badana na czczo — 
i u zdrowego człowieka — jak wspom­
niałem, poziom cukru winien wahać 
się w granicach 80-100 mg. Badanie 
krwi w odstępie półtorej godziny po 
jedzeniu nie powinno wykazywać wię­
cej cukru, aniżeli 160 mg.

Istnienie nadmiernej ilości cukru w 
organiźmie można wykazać nie tylko 
przez badanie krwi. Nadmiar cukru 
wykaże również mocz chorego. Naj­
prostszym sposobem ustalenia cukru 
w moczu jest próba zwana “Lilly’s 
Tape.” ,

Zawsze — w każdym wypadku — 
leczenie cukrzycy to przede wszyst­
kim nieustanna kontrola cukru we krwi 
i w moczu.

Objawy cukrzycy to:
1. POLYURIA — nadmierne wyda­

lanie moczu.
2. POLYDYPSIA - nadmierne 

pragnienie.
3. POLYPHAGIA — nadmierne 

uczucie głodu.
Lekarze określają te objawy skróto­

wo: “P.P.P.”
Charakterystycznym dodatkowym 

objawem jest swędzenie ciała.
Każdy z nas, zauważywszy te obja­

wy u siebie, winien udać się do leka­
rza celem dokonania odpowiednich 
badań krwi i moczu.

Badanie krwi winno być dokonane 
nie tylko na czczo, ale również w 
odstępie półtorej godziny po jedzeniu, 
a to z uwagi na fakt, że w lekkiej 
formie cukrzycy (Mild Diabetes) 
krew chorego badana na czczo może 
wykazywać poziom cukru człowieka 
zdrowego, a więc 80-100 mg.

Jeżeli diagnoza lekarska ustali 
cukrzycę, należy zastosować właści­
we leczenie.

c.d.n.
L. A. Sadlek, 

5331 W. Ainslie, 
Chicago, 111. 60630 

Tel 777-8966

“Mesjasz” Haendla 
Na Płytach

Arcydzieło Georga Friedricha 
Haendla “Mesjasz,” którego wyko­
nanie pod dyrekcją Kazimierza Korda, 
na koncercie inaugurującym bieżący 
sezon koncertowy w Filharmonii 
Narodowej w Warszawie, uznano za 
wydarzenie w życiu artystycznym 
Kraju, ukazało się ostatnio na płytaćh 

Wykonawcami są: Chór i Orkiestra 
Symfoniczna Filharmonii Narodowej 
pod dyrekcją Kazimierza Korda oraz 
soliści: Sally le Sage (sopran), 
Bernadette Greevy (alt), Richard 
Morton (tenor) i Peter Knapp (bas). 

Kierownikiem chóru jest Henryk 
Wojnarowski.

“Mesjasz” Haendla otwiera nową 
płytową serię pt. “Filharmonia Na­
rodowa przedstawia.” 
Polskich Nagrań.

“Mesjasz” Haendla nagrany został 
w czasie koncertu w sali Filharmonii’ 
Narodowej we wrześniu ubiegłego 
roku.

Popierajcie tych, 
którzy ogłaszają się 

w Dzień. Związkowym

Atmosfera życia emigracyjnego 
stanowi często przedłużenie krajo­
wych kłopotów. Emigracja umotywo­
wana jest rozmaitymi względami, z 
których podstawowym jest pragnienie 
polepszenia warunków bytowych.

Z tym zaś mocno jest związany 
— w co wielu emigrantom ciężko 
uwierzyć — wolny, demokratyczny 
i po prostu lepszy system polityczny, 
gdzie prawa człowieka ściśle są prze­
strzegane. Zycie na Zachodzie, a 
zwłaszcza w USA, jest aż tak wolne, 
iż każdy niezadowolony ma prawo 
swobodnego powrotu do kraju z któ­
rego przyjechał. Bez żadnych restryk­
cji, prześladowań czy żalu. Jest to 
prawda zasadnicza!

Z chwilą uregulowania emigracyj­
nych problemów, każdy przybysz ma 
w Stanach Zjednoczonych autentycz­
ne prawa mieszkańca tego kraju, w 
całej rozciągłości. Należy tylko nau­
czyć się z nich korzystać!

W zestawieniu z amerykańską swo­
bodą system krajowej opresji wydaje 
się nierealny i nieprawdopodobnie 
okrutny. I to okrucieństwo jest naj­
bardziej bolesne gdy rozciąga się 
daleko poza geograficzne granice PRL

Ludowe konsulaty operujące w 
wolnych krajach wypracowały fanta­
styczne metody szantażu i prześla­
dowań bazując na najprostszym, naj­
pospolitszym i najbardziej oczywi­
stym przywiązaniu emigranta do 
kraju i pozostawionej tam rodziny.

Stąd sukcesy konsulatów w uzyska­
niu informacji od ludzi chcących do 
Polski wyjechać w odwiedziny czy też 
sprowadzić na wakacje krewnych są 
bez wątpienia znaczne. Zresztą uzy­
skiwanie informacji nie jest w tym 
wypadku pierwszorzędne, dla kon­
sulatów ważniejsza jest metoda wy­
ciszenia, zmuszenia do milczenia, do 
upokorzenia, a więc przez to do wy­
eliminowania z potencjalnej patrio­
tycznej działalności.

Sukces mierzy się tu propagandą 
szeptaną, cichym rozgłosem niezado­
wolenia i niełaski, łagodną okolnie 
przekazywaną poradą trzymania 
języka za zębami itd. Tego rodzaju 
metody są skuteczne ponad wszelką 
miarę • i mają podwójne znaczenie.

Wpierw demonstrują potęgę konsu­
latu, a potem jego łaskawość dla tych, 
którzy są pokorni.

Ludowe konsulaty spełniają na 
Zachodzie podłą rolę. Zerują bowiem 
na ludzkich słabościach i uczuciach 
bezlitośnie je wykorzystując. Operują 
najprostszą metodą mając w zanadrzu 
jeden potężny atutu — wizę! I z tego 
zwykłego stempla, legalnego poświad­
czenia możliwości odbycia podróży, 
a więc rzeczy najnormalniejszej pod 
słońcem, konstytucyjnie zagwaran­
towanej i oficjalnie wtłoczonej w 
któryś tam paragraf umowy w Hel­
sinkach, ludowe konsulaty uczyniły 
potężną siłę nacisku potrafiąc zła­
mać nawet twarde charaktery.

Jest to najbardziej zdeprawowany 
i przez to z takim sukcesem stoso­
wany przejaw psychologicznej dzia­
łalności wykorzystującej ludzkie uczu­
cia. I przez to jest godny pogardy, 
tak jak godni pogardy są ci, którzy 
się tymi metodami posługują.

Do kraju jeździć można z różnych 
powodów. Z tęsknoty za ziemią ro­
dzinną, za krewnymi i przyjaciółmi, 
z tęsknoty za ojczystym językiem 
i krajobrazem. Do kraju też trzeba 
czasem pojechać z powodów nagłych 
i gwałtownych, ze względu na śmierć 
w rodzinie lub też ciężką chorobę 
najbliższych. Wtedy dopiero potęga 
konsularnej władzy staje się przera­
żająco widoczna!

Aktorzy Polscy 
w Londynie

Na scenach teatralnych Londynu 
występują polscy aktorzy i aktorki. 
Należą do nich: Rula Lenska (Łubień­
ska), Krystyna Pol (Podleska), Ewa 
Lohman, Tomas Karol (Dmochowski) 
i Richard Wren (Renkawicz).

cjalne poglądy nie tylko nie otrzyma 
wizy, ale nawet będzie się bał wizyty 
w kraju. Emigrant zaangażowany w 
polityczną działalność niewielkie ma 
szanse. Wpierw narażony będzie na 
rozmowy z konsulem — jeśli sprawę 
swoją będzie naciskał osobiście; i 
rozmowy te będą przymilne, sympa­
tyczne i dookolne, zawsze też suge­
rujące następną wizytę.

Gdy łagodna perswazja osiągnie 
wreszcie pożądany element zmięk­
czenia, otrzymanie wizy nie będzie 
problemem. Cena jaką wtedy trzeba 
zapłacić jest oczywista! Jeśli zaś po­
litycznie zaangażowany emigrant nie 
ugnie się, szansy odwiedzenia kraju 
nie ma żadnej.

Turyści, którzy pozostali za gra­
nicą, przejść muszą drogę wiodącą 
poprzez uzyskanie paszportu konsu­
larnego. Uzyskanie tego dokumentu 
jest okryte parawanem podejrzeń i 
kontrowersyjnych manipulacji. Ten, 
kto paszport konsularny uzyska, musi 
być kompletnie obojętny politycznie, 
lub jeśli kiedyś takim nie był, teraz 
poglądy swoje musiał kompletnie 
“wyrównać.”

(Wypada tu, oczywiście, zdecydo­
wanie odciąć się od tego elementu, 
który dopuścił się w kraju kryminal­
nych czy też moralnych przestępstw. 
W tych wypadkach myślenie o od­
wiedzeniu kraju jest nie do pomyśle­
nia, sprowadzenie zaś krewnych — 
jeśli udane — jest rezultatem mętnych 
machinacji.)

Podobne praktyki budzą formalne 
obrzydzenie. Są przede wszystkim 
niemoralne u urągają wszelkim zasa­
dom życia w wolnym świecie.

Reżym i jego konsulaty zastosowały 
i stosują unowocześniony system 
dwudziestowiecznego niewolnictwa, 
w którym najbliższa rodzina spełnia 
rolę zakładników.

Nie wolno mieć własnych poglądów 
gdy w kraju matka umiera na raka, 
nie wolno należeć do patriotycznych 
organizacji gdy w kraju ojciec poddać 
się ma operacji szanse przetrwania 
której są niewielkie, nie wolno mieć 
własnych poglądów jeśli chce się po­
jechać do kraju w ogóle, sprowadzić 
z kraju najbliższych. .. . Wolno tylko 
zachować milczenie. Milczenie bo­
wiem jest formą tchórzliwej aprobaty.

A nawet takie uznanie jest reżymowi 
przydatne.

Otwarte przeciwstawienie się kon­
sularnym praktykom wymaga jedy­
nie odrobiny odwagi i wyeliminowania 
milczenia. Utrudnianie i uniemożli­
wianie łączenia oraz odwiedzania ro­
dziny jest łamaniem praw i umów 
międzynarodowych podpisanych w 
Helsinkach. Konsulaty dotąd działać 
będą bezkarnie, dopóki nie napotkają 
należytej odprawy.

Drogi protestu są proste — zaalar­
mowanie Komisji Praw Człowieka i 
Obywatela przy Narodach Zjedno­
czonych z kopią listu przesłaną do 
Rady Państwa PRL powinno odnieść 
odpowiedni skutek. Trzeba też jedno­
cześnie zawiadomić swego kongres- 
mana i senatora aby wykorzystać te 
podstawowe możliwości. Władze PRL 
bowiem, ciągle zabiegające o pożyczki 
i klauzule największego uprzywilejo­
wania, bardzo nie lubią nieprzyjem­
nych konfrontacji z członkami Kon­
gresu Stanów Zjednoczonych, zwłasz­
cza gdy ujawniane są łamania praw 
człowieka.

Można, jeśli wypadek jest jaskrawy, 
wykorzystać prasę amerykańską, do­
tarcie do której wcale nie jest takie 
trudne jakby się mogło wydawać.

Są to najprostsze możliwości, do tej 
pory jednak zupełnie nie wykorzy­
stane.

Gdy wreszcie wprawi się w ruch 
machinę protestu, rezultaty przekro­
czyć mogą granice oczekiwań. Po­
krzywdzonych i wykorzystanych jest 
dużo, może w końcu znajdą się ci, 
którzy o swoje prawa i o swoją krzyw­
dę potrafią się otwarcie upomnieć.

Pomost

RAWALPINDI, PAKISTAN. — Grupa osób zbiera się na placu 
przed więzieniem, gdzie powieszony został były premier Zulfi- 
kar Ali Bhutto. (UPI)«
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (lyr.) $31.50 Rocznie (lyr.) $10.25 
Półrocz. (6mos.) 18.00 Półrocz. (6 mos.) 6.75 
Kwartał. (3 mos.) 10.50 Kwartał. (3 mos.) 4.00 
Miesięcz. (Imo.) 5.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy- 
Numer Codzienny (Single Daily Copy)............... 25<

Codzienne Tylko
i Weekendowe Weekendowe Wydanie

Rocznie (lyr.) $41.00 Rocznie (lyr.) $13.00
Półrocz. (6mos.) 25.00 Półrocz. (6mos.) 9.50
Kwartał (3mos.) 15.00 Kwartał. (3mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Weekendowy (Single Week-End)............ 30ę

Marzenia a Rzeczywistość
Od czasów Marco Polo zachodni amatorzy 

szybkiego wzbogacenia się marzą o kokoso­
wych interesach jakie mogli by robić z Chi­
nami, gdyby...

Amerykańscy kupcy i przemysłowcy za­
patrzeni w ogromny rynek chiński (blisko mi­
liard ludzi) reagują zgodnie z prawem Pawło­
wa. Ślina im cieknie i śnią się im wielkie 
zyski, które ich omijają z powodu “głupiej” 
polityki antykomunistycznej, prowadzonej 
przez Washington. Pod ich naciskiem Washing­
ton zdecydował się na zwrot w polityce za­
granicznej, poświęcił Chiny Narodowe na Taj­
wanie i nawiązał stosunki z Chinami Czerwo­
nymi na warunkach podyktowanych przez pe­
kińskich dyktatorów.

Obecnie niektórzy amatorzy kokosowych in­
teresów, podobnie jak wielu ich poprzedni­
ków w przeszłości, zaczynają dochodzić do 
wniosku, że wielki rynek chiński jest złudze­
niem, bo setki milionów Chińczyków nie mają 
czym płacić za artykuły importowane. Warto 
dodać, że gdyby Chińczycy nawet mieli czym 
płacić, nie mają wolnego wyboru, lecz muszą 
kupować to, co dostarczy im rząd, który znaj­
duje się w podobnej sytuacji jak jego pod­

dani. Gdyby nawet chciał rozwinąć import 
— nie ma czym płacić.

Eksport wielkich Chin przedstawia wartość 
zaledwie $10 miliardów, mniej niż małego 
Tajwanu. Wiele średnich i małych państw 
europejskich wywozi na znacznie większą sumę 
niż Chiny. Te ostatnie mogą zwiększyć import 
ze Stanów Zjednoczonych i innych krajów 
tylko wtedy, gdy im pożyczymy jakieś $30 
miliardów, by miały czym płacić za produkty 
importowane, lub przeznaczyły tę sumę na za­
kup maszyn do stalowni i rozbudowę gór­
nictwa. W tym drugim wypadku nowe fa­
bryki około 1985 r. zaczęły by wywozić swoje 
produkty i uzyskiwać za nie “twardą” wa­
lutę, by nią płacić za import.

Przy taniej robociźnie, przemysł chiński stał­
by się silnym konkurentem nie tylko naszego 
przemysłu ale także japońskiego. Wypędzanie 
rosyjskiego diabła chińskim belzebubem, po­
dobnie jak wypędzenie z Europy Hitlera przez 
Stalina jest szczytem mądrości politycznej. W 
dodatku Chiny mogą zalać świat swoimi ta­
nimi wyrobami i zniszczyć gospodarkę uprze­
mysłowionych krajów Europy i Stanów Zjed­
noczonych.

Czy Są Różne Zbrodnie?
Bardzo trafnie kolumnista Patrick Bucha­

nan zwrócił uwagę na dwulicowość świato­
wej opinii publicznej w odniesieniu do ma­
sowych zbrodni, popełnianych przez komuni­
stów w Indochinach czy też przez kacyka 
Amina w Ugandzie.

Skoro słusznie potępiano zbrodnie Trzeciej 
Rzeszy w okresie wojennym w stosunku do 
Żydów, podobne zbrodnie ludobójstwa w Kam­
bodży czy też w Ugandzie zostały potraktowane 
z prawie całkowitą obojętnością. A przecież 
w Kambodży i w Ugandzie wymordowano 
setki tysięcy ludzi. Dokumentacja w tych spra­
wach, jak to stwierdza Buchanan, jest prze­
ogromna.

“Prawdą zaś jest, że Zachód stał na uboczu 
i tylko obserwował okrucieństwa, które w swo­
jej skali i okropnościach były typowo hitle­
rowskie” — pisze kolumnista i konkluduje, 
że zachodnia opinia światowa oraz zachodnie 
rządy po prostu umywały ręce.

Jeśli chodzi o wyraźną politykę ludobójstwa, 
jaką zastosował w Ugandzie krwawy kacyk

Szkolnictwo
Aktualna jest obecnie sprawa obsadzenia 

pięciu miejsc w Archidiecezjalnej Radzie Szkol­
nej, która ma liczyć 14 członków, a zaj­
muje się problemami katolickiego szkolnictwa 
w Archidiezecji.

Jest zrozumiałe, że wierni polskiego pocho­
dzenia, których mamy w Chicago setki ty­
sięcy nie tylko w t.zw. polonijnych parafiach, 
ale też w innych parafiach Archidiecezji, po­
winni interesować się Radą Szkolną, zaś przed­
stawiciele Polonii powinni wchodzić w jej 
skład.

Rada Szkolna dobierana jest według różnych 
kryteriów (terytorialnych, rasowych, etnicz­
nych, duchowni, świeccy). Właśnie obecnie 
istniejące wakanse obejmują pozycje kapłana, 
Siostry zakonnej, świeckiej kobiety i dwóch 
świeckich mężczyzn.

Jak przedstawia się obecnie polonijna re­
prezentacja w Radzie Szkolnej Archidiecezji? 
Otóż w zakresie reprezentacji księży dwaj 
kapłani polskiego pochodzenia, ks. Józef My­
tych i ks. Piotr Barr, są członkami Rady.

W tym więc zakresie reprezentacja katoli-

Amm, to przecież i państwa afrykańskie, zrze­
szone w Organizacji Afrykańskiej Jedności, 
potraktowały zbrodnie Amina z całkowitą obo­
jętnością. Co więcej, organizacja ta dopuściła 
nawet, że Amin był w pewnym okresie jej 
przewodniczącym, chociaż miał on za sobą 
setki tysięcy wymordowanych własnych oby­
wateli. Niektóre zaś państwa zachodnie pro­
wadziły w najlepsze korzystne dla Amina inte­
resy handlowe z Ugandą (zakupy kawy).

“Jak można poważać t.zw. światową opinię 
publiczną?” — zapytuje Buchanan, który pod­
kreśla, że śmierć jednego czarnego w Po­
łudniowej Afryce wywołuje większe oburzenie 
niż śmierć setek tysięcy czarnych w Ugandzie.

Jak długo jesteś antyamerykański, jak dłu­
go występujesz przeciw białym i odnosisz się 
sympatycznie do spraw komunizmu, jak też 
jak długo dopuszczasz się zbrodni w imię 
“rewolucyjnej sprawiedliwości, mogą ucho­
dzić ci morderstwa” — wywodzi Buchanan, 
demaskując cynizm i faryzeuszostwo t.zw. świa­
towej opinii publicznej.

Archidiecezji
ków polskiego pochodzenia została zabezpie­
czona. Natomiast brak jest w Radzie świec­
kich polskiego pochodzenia i wydaje się, że 
w tej sprawie polonijni działacze katoliccy 
powinni zainteresować się sytuacją oraz wy­
sunąć odpowiedniego kandydata czy kandy­
datkę.

Podnosimy to zagadnienie i zwracamy na 
nie uwagę, gdyż uważamy, że brak świeckie­
go przedstawiciela polonijnego w Radzie Szkol­
nej powinien być wyrównany w obecnej sy­
tuacji, gdy istnieją w Radzie wakanse. Mamy 
przecież świeckie Koło Katolickie, w którym 
na pewno znajdują się odpowiedni kandydaci 
do Rady Szkolnej. Byłoby więc dobrze, gdy­
by Koło zainteresowało się sprawą.

Po aplikacje kandydatów należy zwracać się 
na adres:

Ms. Patricia Petelle, Office of the Vicar 
for Education,

Archdiocesan School Board,
PO Box 1979, Chicago, Ill. 60690.
Końcowy termin składania aplikacji upływa 

26 kwietnia.

Dobre Prawo
Dwaj ustawodawcy stanowi, i*ep. Alfred G. 

Ronan z 14-go okręgu wyborczego i rep. Wil­
liam Laurino z 15-go okręgu, zasługują na 
pochwałę za wniesienie w izbie niższej Le- 
gislatury projektu ustawy, a izba ta zasługuje 
na pochwałę za jej uchwalenie. Ustawa bo­
wiem wprowadza ważną zmianę w Illinois 
“Vehicle Code”, a mianowicie stanowi, że wła­
ściciele samochodów muszą wykazać się po­
siadaniem ubezpieczeń samochodów, kiedy 
zgłaszają się do biur Sekretarza Stanu po 
rejestrację.

Jest to dobre prawo i powinno być uchwa­
lone równolegle i przez stanowy Senat, aby 
weszło w życie jako obowiązujące w Illinois.

Apelujemy do stanowych senatorów, aby 
poszli śladami swoich kolegów z izby niższej 
i zatwierdzili omawiany projekt ustawodaw­
czy. Byłoby dobrze, gdyby senatorowie pol­
skiego pochodzenia, a mamy ich obecnie trzech 
(LeRoy Lemke, Edward Nędza i Walter Nega) 
wysunęli się na czoło w zabiegach o uchwa­

lenie prawa o obowiązkowym ubezpieczeniu 
samochodów.

Wiemy jaką plagą są pozbawieni poczucia 
odpowiedzialności, szczególnie młodzi posia­
dacze samochodów, którzy swoimi szaleństwa­
mi na jezdni wywołują katastrofy. Wiemy 
też, że bardzo wielu z nich nie posiada ubez­
pieczeń, co w praktyce utrudnia, lub wręcz 
uniemożliwia dochodzenie strat, ponoszonych 
w wypadkach samochodowych, gdy sprawcy 
katastrof nie mają pieniędzy na ich wyrów­
nanie.

W interesie ogółu obywateli jeżdżących sa­
mochodami leży, aby każdy samochód był 
ubezpieczony i aby straty mogły być wy­
równane przez kompanie ubezpieczeniowe. Bez 
przymusowych ubezpieczeń samochodów nasze 
jezdnie i drogi są niebezpieczne, bo przecież 
codziennie można zaobserwować wybryki w 
jeździe, stanowiące potencjalne zagrożenie bez­
pieczeństwa samochodowego.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji:

Dziennik Lektury
TYGODNIK POWSZECHNY. -Po­

niedziałek, wtorek i środa.—Dzięki 
życzliwości młodszego mędrca Ko­
nopki, który Sdobył dla mnie egzem­
plarz “Odmarszu” Jana Błońskiego, 
w sobie tylko wiadomej księgami, 
przeczytałem tę książkę na krótkim 
śnieżno-deszczowym urlopie w Pewli 
Małej. (Z Puebla do Pewli.)

Lektura zbioru szkiców literacko- 
krytycznych obejmujących okres od 
roku 1957 do lat ostatnich i będących 
niejako kroniką obsewacji przemian 
niejako kroniką obserwacji przemian 
w młodej prozie pokolenia “Współ­
czesności” i następnych, napełniła 
mnie przerażeniem. Dopiero final 
“Odmarszu” traktujący o poezji nieco 
człowieka pocieszył, ale nie na tyle 
by spokojnie po zamknięciu książki 
zasnąć.

Z tego co Błoński pisze o młodej 
(już postarzałej obecnie) prozie ubie­
głych dziesiątków lat wynika, że wła­
ściwie gdyby jej nie było, nic by się 
złego nie stało. Skupiony na mitach, 
fobiach i nerwicach pokoleniowych, 
cytując wciąż jakieś powieści i nurty 
tematyczne o których dzisiaj nikt nie 
pamięta poza fachowcami mającymi 
obowiązek rozgrzebywania każdego 
tekstu niby kura piasku w poszuki­
waniu ziarnka, Błoński ocenia rze­
czywistość “literacką,” która nie ma 
nic wspólnego z rzeczywistością 
prawdziwą, historyczną, pełnokrwistą 
i wielowymiarową.

Przyjąwszy klucz “pokoleniowy,” 
a więc socjo-psychologiczny, znalazł 
się Autor w ślepym zaułku, do któ­
rego zaprowadziły go ślady tekstów 
niedojrzałych i błahych.

Czytając “Odmarsz” zacząłem się 
nawet zastanawiać dlaczego tak głę­
boki i wykształcony umysł tyle czasu 
poświęcił lekturze książek, które 
przeminęły niby gazety, pozosta­
wiając ślad w bibliografiach, a nie 
w pamięci narodowej.

Jedną naukę z “Odmarszu” tylko 
się wynosi — sztuczny świat koniunk­
turalnej literatury i koniunkturalnej 
wokół niej wrzawy wpływa na prak­
tykowanie sztucznej krytyki literac­
kiej. Krytyka co prawda zachowuje 
swoją niewinność, skoro zakłada, że 
analizuje jedynie teksty, a nie ota­
czającą je rzeczywistość pozaliteracką.

Czy jednak krytyka nie powinna być 
również po dawnemu “sumieniem” 
literatury? Czy krytyk nie powinien 
mieć swoich poglądów “pozalite- 
rackich,” o które walczy?

Tak ongiś bywało. Pośrednio czy­
telnik “Odmarszu” domyśla się po­
glądów Autora. Lecz ilość energii zu­
żyta na analizę “nierzeczywistości” 
stworzyła książkę jakoś też “nierze­
czywistą.” I ten właśnie fakt nieza­
leżny od krytyka, który starał się 
pełnić jak najlepiej swoją powinność, 
nieco mnie przeraził.
’ “Odmarsz” w sporej swojej części 
poświecony jest czemuś, co nie istnieje.

A jeżeli istniało, to przez chwilę 
tylko i wyłącznie dla skromnej liczby 
literató^zajętych problemami środo- 
wiskowynik Chyba, że to właśnie 
chciał Błoński.pośrednio powiedzieć.

Czwartek—'Olbrzymi świat Pewli 
Małej. Las, góry, jakiś zawiany facet 
na drodze chce mf opowiedzieć cale 
swoje życie, w radiu,napięcie sytuacji 
międzynarodowej i Jap Paweł II ogło­
sił swoją pierwszą encyklikę. Ja już 
na szczęście nie pamiętam do jakiego 
pokolenia należę.

Spodek

Za Wysokie Dochody?
Wzrost dochodów korporacji prze­

mysłowych w porównaniu z ub. ro­
kiem wywołał burzę w środowiskach 
"liberalnych.” Z różnych stron posy­
pały się demagogiczne wypowiedzi. 
Do chóru demagogów dołączył także 
prez. Carter.

Mimo to przemysł nie zaczął bić 
się w piersi ze skruchą lecz przystąpił 
do kontrataku. “Jeżeli ktoś po opłace­
niu podatków ma 9.5 procent dochodu 
a inflacja wynosi 8.2 procent, czy 
można mówić o nadmiernych zy­
skach?” z tym pytaniem do prez. 
Cartera zwrócił się Forrest Shum­
way, prezes “Signal Co.”

Jeżeliby przemysł tak kłamał w 
swoich ogłoszeniach jak politycy 
przed wyborami, wszyscy przemy-, 
słowcy znajdowali by się w więzie­
niu,” powiedział J. W. Dowdle, skarb­
nik “R. J. Reynolds Co.”

Pierwsza Rocznica
Gdy konferencja belgradzka, która 

była kontynuacją obrad w Helsinkach 
zakończyła się w marcu ubiegłego 
roku po ośmiu miesiącach ostrej wy­
miany zdań i burzliwych debat, a 
uczestnicy jej zdołali jedynie uzgodnić 
tekst końcowy komunikatu, nie mają­
cy nawet wzmianki o prawach czło­
wieka, wielu obserwatorów politycz­
nych sądziło, że koncepcję, które oży­
wiały konferencję w Helsinkach po­
szły w zapomnienie. Ale pomimo nie- 
powdzeń dokonano pewnego postępu 
i całkiem pokaźna liczba rządów pró­
buje ulepszyć i zwiększyć swe osiąg­
nięcia w dziedzinie praw człowieka, 
aby wprowadzić w czyn przyrzecze­
nia, złożone w Helsinkach. Przede 
wszystkim rozmaite ugrupowania w 
krajach Europy Wschodniej, śledząc 
poczynania własnych rządów na polu 
praw człowieka bez względu na nęka­
jącą akcję policji i prześladowania — 
kontynuują swoje prace.

W Związku Sowieckim ta akcja nę­
kająca była po większej części skiero­
wana przeciwko Żydom, którzy wyra­
zili pragnienie emigrowania. Nie­
mniej jednak żydowska emigracja — 
a to głównie z powodu protestów prasy 
światowej — zwiększyła się znacznie 
w 1978 roku, zbliżając się do rekordo­
wej cyfry z roku 1973. Niemniej wyda­
no długotrwałe wyroki więzienia na 
wielu działaczy i członków grup śle­
dzących stosowanie się władz do po­
stanowień helsińskich. Protesty na­
pływające z całego świata, włącznie 
z kilkoma ogłoszonymi przez przed­
stawicieli partii komunistycznych, 
jak dotąd nie zmieniły postawy władz 
sowieckich. Zaledwie w lutym grupa 
znanych uczonych amerykańskich po­
dała wiadomość, że 240 naukowców 
zobowiązało się położyć kres, wzglę­
dnie ograniczyć swą współpracę z 
uczonymi sowieckimi, dopóki ZSRR 
nie zwolni z więzienia Szczarańskiego 
i Orłowa. O procesach tych dwóch 
wolnościowców donosiliśmy w roku 
ubiegłym.

W Czechosłowacji ruch, zwany Kar­
tą 77 kontynuował swoją działalność, 
usiłując powiadomić opinię publiczną 
świata o pogwałceniu ustaw dotyczą­
cych praw człowieke oraz umów mię­
dzynarodowych przez rząd praski. 
Zważywszy, że większość przywód­
ców tego ruchu znajduje się albo w 
więzieniach, albo na wygnaniu, wyło­
niła się nowa grupa jego rzeczników. 
Sam fakt kontynuowania przez policję 
akcji nękającej jest świadectwem do­
niosłości tej grupy dysydentów.

W Stanach Zjednoczonych, gdzie 
władze zawsze przyznawały i nadal 
przyznają, że ich własne osiągnięcia, 
gdy chodzi o przestrzeganie praw 
człowieka mogłyby i powinny być 
lepsze zorganizowano specjalną, pry­
watną komisję do pilnowania realiza­
cji układów helsińskich, która po­
czątkowo korzystała z finansowej po­
mocy Fundacji Forda. Tej 46-osobo- 
wej komisji powierzono zadanie ogło­
szenia pierwszego sprawozdania. 
Prace komisji prowadzone są publicz­
nie, jej konferencje prasowe i spra­
wozdania są ogłaszane przez środki 
masowego przekazu, a przedstawicie­
le władz rządowych powitali z uzna­
niem fakt, że istnieje kontrola prze­
strzegania przez Stany Zjednoczone 
postanowień helsińskich.

Od czasu zakończenia belgradzkie­
go spotkania komisja prowadzi oży­

wioną działalność: odbyła dwa zebra­
nia ekspertów: jedno przygotowaw­
cze w związku z forum naukowym 
jakie ma się odbyć w Bonn, oraz 
zebrania dyskusyjne na temat pokojo­
wego załatwiania sporów, planowane 
w Montreux, w Szwajcarii.

Z myślą o konferencji madryckiej, 
rząd Stanów Zjednoczonych zainicjo­
wał szereg dyplomatycznych kontak­
tów ze wschodnimi i neutralnymi 
uczestnikami komisji, kontynuując 
równocześnie regularną wymianę po­
glądów z sojusznikami Przymierza 
Atlantyckiego. Wizyta węgierskiego 
wiceministra spraw zagranicznych 
Nagy’a w Washingtonie w końcu 
czerwca ubiegłego roku objęła roz­
ległe dyskusje na temat zagadnień 
praw człowieka. We wrześniu, zespół 
złożony z członków komisji oraz 
przedstawicieli Departamentu Stanu 
odwiedził Jugosławię, Węgry i Rumu­
nię celem przedyskustowania za­
gadnień praw człowieka. Dalsze kon­
sultacje prowadzone były w listopa­
dzie zeszłego roku przez zespół De­
partamentu Stanu, który odwiedził 
Wiedeń, Wschodni Berlin i Helsinki 
dla omówienia zagadnień z przedsta­
wicielami ministerstwa spraw zagra­
nicznych.

Pomimo licznych naruszeń treści 
i ducha końcowego dokumentu Helsi­
nek, zobowiązania złożone na tej kon­
ferencji zostały uznane za użyteczne 
ramy dla wyrażenia troski i zanie­
pokojenia opinii międzynarodowej za­
gadnieniami praw człowieka. A sama 
koncepcja końcowego aktu Helsinek 
zdecydowanie znalazła żywy od­
dźwięk wśród mas ludzkich, szczegól­
nie w krajach, w których prawa czło­
wieka są nadal naruszane.

Gwiazda Polarna

Chiny Nie Mają 
Pieniędzy

Przypuszczalnie jak przysłowiowy 
kubeł zimnej wody podziała ocena 
na koła przemysłowe, spodziewające 
się wielkich operacji handlowych z 
czerwonymi Chinami, że nie należy 
mieć przesadnych nadziei. Oto bo­
wiem Pekin nie posiada dostatecznych 
funduszów, stąd też wątpliwe jest, 
czy będzie przeprowadzał na wielką 
skalę zakupy w Stanach.

Chińskie zapasy gotówkowe dla wy­
miany handlowej mają wynosić dwa 
biliony doi., co nie jest dużo, skoro 
ludność chińska liczy 900 milionów.

Dla porównania Tajwan, stosun­
kowo mała wyspa, posiada rezerwy 
w wymianie handlowej w sumie ośmiu 
bilionów doi.

Jeśli chodzi o wymianę handlową 
z Chinami, małe firmy amerykańskie 
narzekają, że korzystne interesy 
dostają się głównie w ręce wielkich 
firm. Ale też trzeba zdawać sobie 
sprawę, że małe firmy produkują 
głównie na rynek konsumentów, a te 
towary, w obecnym stadium rozwija­
nia życia gospodarczego Chin, nie są 
zbytnio poszukiwane.

Dobrą Rada
“Business Week” dobrał się do 

Alfreda Kahna, szefa walki z inflacją, 
który uznał dochody korporacji za 
“katastrofę.” Tygodnik poradził mu, 
żeby trzymał język za zębami i zapi­
sał się na kurs ekonomii dla początku­
jących.

Szpiegostwo Sowieckie 
w Szwecji

Pośród licznych książek ukazują­
cych się w Sztokholmie, warto z na­
szego punktu widzenia zwrócić tym 
razem uwagę na “Szpiegostwo sowie­
ckie w Szwecji.” Autor, Dragan Jo- 
vius, jest uchodźcą jugosłowiańskim. 
Ważna jest też książka “Terroryzm 
jako narzędzie współczesnej wojny,” 
pióra Bertila Hoggmana, nauczyciela 
szwedzkiego w szkołach średnich. 
Obydwa wydawnictwa są próbą zbu­
dzenia Szwecji z letargu neutralności, 
jaki od lat ogarnął tutejsze społe­
czeństwo, oraz z “histerii” afrykań­
skiej i pld.-amerykańskiej, kiedy 
wchodzą w grę problemy międzynaro­
dowe.

Środkowowschodniej Europie zbyt 
wiele uwagi w Szwecji się nie poświę­
ca. Obszar ten leży blisko, lepiej za­
tem tego, co nieprzyjemne nie zauwa­
żać. Bezpieczniej też większego zain­
teresowania nie przejawiać. Donie­
sień o tym, co się tam dzieje drukuje 
się nawet sporo, ale wniosków z nich 
przeciętny Szwed — poza niewielu 
publicystami i politykami — nie lubi 
wyciągać.

Książka o terroryzmie, pomimo że 
nieźle napisana i udokumentowana, 
sensacji nie przynosi. Natomiast spo­
ro mamy sensacji w studium o szpie­
gostwie sowieckim. Polski rozdział 

zawiera słuszne stwierdzenie, że w 
organizacjach społecznych przepro­
wadza się różne sabotaże w narodo­
wym, a nawet w antyreżymowym 
przebraniu. Są też przykłady akcji 
wywiadowczej pod pokrywką handlo­
wą czy “artystyczną.”

W środkowej Szwecji państwowa 
firma polska, sprzedająca małe trak­
tory, jakich najbardziej brakuje chło­
pom w kraju, wysyła w razie potrze­
by zamienne części do kupujących 
helikopterami. Okazało się niestety 
zbyt późno, że dzięki tej “sprawnej 
obsłudze” sprzedawcy “ludowi” sfil­
mowali bardzo ważny dla obrony 
Szwecji teren. Doskonale wyszkolony 
w artystycznej fotografii “dyploma­
ta,” jako obiekty swych zaintereso­
wań obrał architektonicze zabytki, 
jak zamki, kościoły itp. Okazało się, 
że wysokie wieże będą ułatwiać orien­
tację przy lotach poniżej radarowego 
zasięgu, z szybkością uniemożliwia­
jącą spokojne odczytywanie mapy. 
Wtedy najbardziej przydatnym oka­
zać się może albumik ze zdjęciami 
zabytków. Wydało się to za późno; 
“artystyczny” fotograf był już odwo­
łany do centrali w Warszawie.

W'ysylanie “większemu bratu” ta­
kich materiałów oczywiście należy 
do rutyny reżymowych placówek.
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RUCH CHORZÓ W NADAL 
NA CZELE TABELI

Przed kilku tygodniami w jednym 
z zagranicznych meczów ligowych pa- 
dlo tyle bramek, ile we wszystkich 
spotkaniach polskiej ekstraklasy. Nie 
tak dawno z okazji ćwierćfinałowych 
spotkań europejskich pucharów prasa 
krajowa pisała, że liga w Polsce nie 
zajmuje zaszczytnego miejsca w Eu­
ropie, sądząc po sile klubów, przy­
kład powyższy wystarczy za komen­
tarz.

♦ ♦ ♦
Darowano by chętnie piłkarzom 

strzeleckie “popisy”, gdyby było na 
co poza nimi popatrzeć. Piękne akcje, 
dynamiczna, szybka gra i parady 
bramkarzy mogą czasem wynagro­
dzić nawet bezbramkowy remis. W 
przedostatniej ligowej serii spotkań 
na boiskach polskich widziano tylko 
ambitną powstawę i wolę walki, a to 
za mało, aby wyrównać braki w wy­
szkoleniu. Co ciekawsze, mecze roz­
grywane były na ogól na suchych 
boiskach, na których można było już 
wykazać — jak komentują sprawoz­
dawcy prasowi — iż zimowe przy­
gotowania nie polegały jedynie na 
wyrabianiu siły i kondycji.

* * ♦
Pierwsza prawdziwa wiosenna se­

ria spotkań rozczarowała. Liczono na 
lepszą postawę ligowców w następ­
nych. W ostatnim zestawieniu było 
kilka ciekawych par, jak choćby Ruch 
—LKS, Stal — Wisła czy Odra — 
Śląsk. Chorzowianie dość szczęśliwie 
— jak gdyby się zdawało — objęli 
prowadzenie w tabeli. W ostatnich 
meczach — jak pisano w prasie pol­
skiej — nie wykazywali najwyższej 
formy, a mimo to wygrywali. Jest 
to umiejętność drużyn dojrzałych. — 
Trzeba jednak przyznać, że przeciw­
ników lider nie miał najsilniejszych, 
oprócz może dobrze grających Szom­
bierek. LKS nie był jednak trudniej­
szym egzaminatorem, gdyż został roz­
gromiony przez chorzowski Ruch w 
stosunku aż 6:0.

♦ ♦ ♦
Stal Mielec znakomicie rozpoczęła 

rundę wiosenną, ale we Wrocławiu 
wykazała spadek formy. Wiślacy spi­
sujący się ostatnio coraz lepiej w li­
dze mieli skontrolować Stal, ale w 
Mielcu przegrali 2:1. Nie przełamała 
wiosennego kryzysu opolska Odra. — 
Niedawny przodownik tabeli nie strze­
lił dotychczas bramki w rundzie re­
wanżowej. (Zmuda w meczu ze Ślą­
skiem zagrał na środku obrony) 
i też nie udało im się zdobyć bramki 
ze Śląskiem, gdyż przegrali 0:1. Le­
gia zmierzyła się w Warszawie z by­
tomską Polonią. Legioniści wygrali 
3:0. Zwycięstwo to nie tylko dobre 
było dla Legii ale również Gwardii 
zagrożonej spadkiem, która przegrała 
z Szombierkami 0:1.

• ♦ ♦
Widzew wygrał 3:0 z GKS Kato­

wice; Lech Poznań zremisował 0:0 
z Pogonią Szczecin; Arka Gdynia u- 
zyskała bezbramkowy wynik z Zagłę- - 
biem Sosnowiec.

W tabeli jak zaznaczyliśmy w ty­
tule nadal prowadzi Ruch Chorzów, 
mając 28 pkt. i stosunek bramkowy 
34:20. Na drugie miejsce wysunęła się 
Legia Warszawa po zwycięstwie na 
Polonią z 26 pkt. Na trzecim miejscu 
znajduje się Widzew Łódź — 25 pkt. 
Czwarte miejsce zajmuje Odra Opole 
z 24 pkt. i na piątym miejscu znaj­
dują się Szombierki Bytom również 
z 24 pkt.

♦ • * 
KALENDARZYK 

KLUBU SPORTOWEGO WISŁA
W sobotę, 21 kwietnia o 7:30 wie­

czorem — sprawozdawczo-wyborcze 
zebranie klubu sportowego Wisła. No­
wi członkowie pożądani i mile wi­
dziani. Lokal Wisły mieści się przy 
4411 W. Fullerton Ave.

• ♦ *
W niedzielę, 22 kwietnia — począ­

tek rozgrywek Major Division Wisła 
w inauguracyjnym spotkaniu gra z 
Maroons na boisku Hanson Park Sta­
dium, o godz. 6-ej wieczorem. Ze 
względu na duże opłaty za używanie 
stadionu, sympatycy i kibice powinni 
zwiększoną frekwencją poprzeć wy­
siłki zarządu Wisły. Jak zwykle — 
w Wiśle “wystąpią” nowe twarze.

» » » '
W niedzielę 8 kwietnia odwiedziła 

lokal Wisły niezwykle sympatyczna, 
wielokrotna mistrzyni Polski w gim­
nastyce p. Barbara Ziemba.

• ♦ ♦
W sobotę, 19 maja — zabawa wio­

senna Wisły w St. Nicholas Banquet 
Hall. Pierszorzędna orkiestra przy­
grywać będzie do tańca.

♦ * *
W niedzielę, 8 kwietnia juniorzy 

Wisły rozpoczęli sezon piłkarski w 

Marquette Park, ulegając po dobrej 
grze silniejszemu zespołowi Maroons 
3:4. W Wiśle grali: A. Kojs, K. Zie­
mian, P. Gawron, M. Czarnecki, J. 
Puskarz, M. Mazur, T. Kawalkowski, 
P. Wiśniewski, JM. Garbarz, bracia: 
Henryk, Zbigniew i Marek Kabina, 
R. Żmigrodzki, M. Głąb, Z. Milewski, 
J. Puskarz, K. Lewkowicz. Trenerem 
zespołu młodzieżowego jest J. Pło- 
szwski (z Polski). Bramki dla Wisły: 
P. Wiśniewski 2, M. Mazur 1.

♦ ♦ »
Na dobrej drodze do wyzdrowienia 

jest najskuteczniejszy strzelec junio­
rów Wisły: R. Kozłowski, któremu 
koledzy z drużyny juniorów sprawili 
miłą niespodziankę, dając dowody pa­
mięci, drużyna z kpt. Z. Kabiną na 
czele, udowodniła, iż koleżeństwo w 
drużynie zasługuje na wysoką ocenę.

♦ ♦ ♦
Z KIM DO KOLONU?

Z ogłoszonej przez szkoleniowców 
polskich szerokiej kadrze bokserów 
brakuje aż sześciu mistrzów z za­
kończonych ostatnio 50 mistrzostw 
Polski. Wśród kandydatów do repre­
zentacji nie ma Leszka Borkowskie­
go, Kazimierza Przybylskiego, Kazi­
mierza Szczerby, Zbigniewa Kicki, 
Henryka Jankowskiego i Andrzeja Bie- 
galskiego. Niektórzy z nich (Kicka 
i Biegalski) sami zrezygnowali z wal­
ki o prawo występu w mistrzost­
wach Europy w Kolonii. Inni mimo 
sięgnięcia po najwyższe trofea krajo­
we, nie znaleźli uznania w oczach 
szkoleniowców.

♦ * ♦
W Polsce nie wstarczy tylko raz 

w najważniejszych zawodach wyka­
zać wyższości. Trzeba ją potwierdzać 
wielokrotnie. Jest to chyba zasada 
słuszna, bo trudno np. powiedzieć — 
jak podaje depesza — że Borkowski 
jest lepszym bokserem od Pileckiego, 
a Przybylski od Gotfyrda. Kilku pol­
skich bokserów od lat zdobywa me­
dale w mistrzostwach Polski, ale w 
startach zagranicznych prezentuje się 
słabo.

* ♦ *
Były łódzkie mistrzostwa dla wie­

lu zawodników imprezą prestiżową 
komu umiejętności brakowało, nadra­
biał — jak umiał — ambicją. Wiel­
kiego boksu — jak podaje sportowa 
prasa Polski — było jednak bardzo 
mało, zabrakło też wielkich indywi­
dualności. Sędziowskie szale często 
minimalnie tylko (głosami 3:2) prze­
chylały się na korzyść jednego z za­
wodników. Ostateczne zestawienie 
par finałowych nie zawsze było odbi­
ciem rzeczywistego układu sił danej 
wagi. Henryk Janowski np. miał łat­
wiejszą drogę do finału niż Paweł 
Skrzecz, zwłaszcza że zabrakło na 
starcie młodego, utalentowanego Zyg­
munta Gosiewskiego.

* ♦ ♦
Do mistrzostw w Kolonii już nie­

daleko. W Zakopanem rozpoczęło się 
pierwsze zgrupowanie polskiej ekipy 
bokserskiej. Do pomocy trenerowi re­
prezentacji Czesławowi Ptakowi zo­
stało oddelegowanych kilku trenerów 
klubowych. — Wielu byłych słynnych 
pięściarzy, m. in. Leszek Drogosz, 
Kazimierz Paździor, Józef Grudzień, 
Jerzy Kulej, Tadeusz Walasek, będzie 
przebywać na zgrupowaniu w Zako­
panem, a potem w Cetniewie, w cha­
rakterze konsultantów.

♦ * ♦
Zmobilizowano więc wszystki siły 

szkoleniowe, ale oczywiście w tak 
krótkim czasie trudno będzie oduczyć 
niektórych zawodników złych nawy­
ków wyrobionych w ciągu lat. Liczy 
się ogólnie, że choć pod względem 
siłowym i kondycyjnym przyszli re- 
prezentaci zostaną dobrze przygoto­
wani.

♦ ♦ ♦
Sportowa prasa polska ubolewa w 

swych artykułach że “tak mało jest 
młodych zuchów”. I rzeczeywiście — 
jak wygląda ze sprawozdań — przyj­
dzie Polsce wysłać do Kolonii zawod­
ników starszych, których możliwości 
wszyscy mniej więcej znają. Tacy bok­
serzy, jak Srednicki, Gotfryd, Kose- 
dowski, Rybicki mogą w mistrzost­
wach Europy zdobyć medale. Nie 
wiemy i nie znamy intencji trenera 
Czesława Ptaka, czy będzie on miał 
odwagę wysłać do Kolonii młodych, 
np. Danielaka, Kuźmę lub Czarnego.

Start w Kolonii będzie dla polskich 
bokserów bardzo ważną próbą przed­
olimpijską. Jeśli “stara gwardia” 
medali nie przywiezie, trzeba będzie 
na gwałt szukać następców. I wtedy 
dopiero stanie przed polskim związ­
kiem bokserskim i trenerami kadry 
trudne zadanie. Ale to ewentualnie 
zmartwienie dopiero na przyszłość.

Popierajcie tych, 
którzy ogłaszają się 

w Dzień. Związkowym

Bojowki Bezpieki 
Przeciwko Nauce

21 marca rb. Studencki Komitet 
Solidarności w Warszawie wydał 
następującą odezwię do studentów 
i pracowników naukowych:
21 stycznia 1978 roku grupa inte­

lektualistów powołała Towarzystwo 
Kursów Naukowych, stawiając sobie 
za cel umożliwienie młodzieży aka­
demickiej Warszawy samokształcenia 
w zakresie nauk humanistycznych: 
historii, socjologii, filozofii, peda­
gogiki, ekonomii, literaturoznawstwa, 
tzn. w tych dziedzinach nauki, gdzie 
niedostatki wykształcenia oficjalnego 
oraz polityczno-ideologiczne ogra­
niczenia są szczególnie dotkliwie 
odczuwane.

Wykłady organizowane wysiłkiem 
wielu ludzi dobrej woli, odbywające 
się w mieszkaniach prywatnych, cie­
szyły się dużym zainteresowaniem.

Od samego początku Milicja Oby­
watelska, Służba Bezpieczeństwa i 
władze administracyjne starały się 
zakłócić prace TKN: zatrzymywano 
prelegentów, legitymowano słucha­
czy, szantażowano i karano Kolegiami 
właścicieli mieszkań. Mimo tych 
przeciwdziałać w roku akademickim 
1978/79 działalność TKN była konty­
nuowana.

W grudniu 1978 do akcji przeciw 
samokształceniu włączyły się organi­
zacje partyjne oraz grupy aktywistów 
Socjalistycznego Związku Młodzieży 
Polskiej oraz Socjalistycznego Zwią­
zku Studentów Polskich. Na wykła­
dach zaczęły pojawiać się zorgani­
zowane zespoły dyskutantów, których 
zadaniem było atakowanie prelegen­
tów z “właściwych” pozycji ideolo­
gicznych.

Chociaż atakujący wykazywali nie­
kiedy brak kompetencji i dobrej woli, 
a zawsze przekonani byli o swojej 
bezwzględnej słuszności, działalność 
ich nie zakłócała przebiegu spotkań.

Przeciwnie, wydawała się potwier­
dzać możliwość dialogu ludzi o róż­
nych przekonaniach. Szybko jednak 
okazało się, że był to tylko wstęp 
do zupełnie innego rodzaju działań.

Argumenty energicznych dyskutan­
tów w coraz mniejszym stopniu do­
tyczyły merytorycznej strony wykła­
dów, coraz częściej natomiast życia, 
działalności, pochodzenia prelegen­
tów i ich rodzin. “Dyskutanci” ucie­
kali się do niewybrednych napaści, 
obelg i insynuacji. Gdy i ta metoda 
okazała się nieskuteczna i wykłady 
kontynuowano, stracili cierpliwość.

W myśl zasady, że gdy nie wy­
starczają inne argumenty dobra 
jest pięść i przemoc fizyczna, zorga­
nizowano bojówki, w których razem 
stanęli aktywiści SZMP i SZSP oraz 
funkcjonariusze SB. Oddziały te 
zbierano i szkolono w pomieszczeniach 
Federacji SZMP i Centrum Studenc­
kiego Ruchu Naukowego, po czym 
wyruszyły one na pogrom wykładów.

Pod koniec stycznia 1979 r. kilku­
dziesięcioosobowa grupa bojówkarzy 
zapełniła mieszkania Jacka Kuronia, 
gdzie miał się odbyć wykład z cyklu 
“Ruch społeczny jako środowisko 
wychowawcze.” Nie przebierając 
w środkach i nie bojąc się odpowie­
dzialności za łamanie prawa, obrzu­
cali gospodarza obelgami, darli 
książki, niszczyli podłogę. W tej sy­
tuacji wykład został przeniesiony na 
termin późniejszy.

W dniu tym bojówka pojawiła się 
ponownie i usiłowała przemocą we­
drzeć się do mieszkania. Podczas tej 
próby jeden z napastników ugryzł 
J. Kuronia w rękę.

Po przerwie semestralnej wykłady 
odbywały się nadal. 7 marca br. pod­
czas wykładu J. Kuronia bojówkarze 
powtórzyli swoją akcję: obiegli dom, 
napadali na przychodzących studentów.

Pobito Mieczysława Książczaka, 
studenta polonistyki UW, i Jaremę 
Dubiela, studenta Instytutu Pedago­
giki Specjalnej i Resocjalizacji UW.

Uderzono kilkakrotnie w twarz znaj­
dujących się w mieszkaniu Jacka i 
Henryka Wujca, zrzucono ze schodów 
Jacka Kuronia. Napastnicy odcięli 
dopływ prądu i przez kilka godzin 
nie pozwalali zgromadzonym wyjść 
z mieszkania.

14 marca br. bojówka pojawiła się 
na wykładzie z cyklu Współczesnej 
historii Polski. Uniemożliwiono wej­
ście przybyłym na spotkanie słucha­
czom. W związku z tym Adam Michnik
— jeden z prelegentów, gdy drugim 
miał być prof. Adam Szczypiorski
— wykład odwołał i oczekiwał przed 
domem na wycofanie się napastni­
ków okupujących lokal, w którym 
prelekcja miała się odbyć. Wówczas 
został silą wciągnięty do środka.

Jednocześnie bojówkarze pobili znaj­
dującego się w towarzystwie Michnika 
matematyka Konrada Bielińskiego i 
uderzyli studenta filologii klasycznej 
UW Jana Cywińskiego. Niedługo po­

tem obaj zostali porwani przez opu­
szczającą mieszkanie bojówkę. Szar­
pano ich, zabrano im torby i zrewi­
dowano. Gdy zostali wypuszczeni 
Konrad Bieliński stwierdził brak 4 
tysięcy złotych. Napastnicy odgrażali 
się odchodząc, że przyjdą na następny 
wykład.

Wszystkie te akcje odbywały się za 
cichą zgodą milicji. Na telefoniczne 
wezwania mieszkańców domów, w 
których bojówkarze zakłócili spokój, 
milicja odpowiadała, że jest o tym 
poinformowana, że już interwenio­
wano. Wśród uczestników bojówek 
rozpoznano funkcjonariuszy znanych 
z okazji inwigilacji, zatrzymań i 
rewizji.

Opisane powyżej działania bojówek 
(bicia, napady, demolowanie mie­
szkań) jest czynem przestępczym i 
powinno znaleźć swój finał przed sądem.

Oburzające jest to, że tego rodzaju 
działalność jest tolerowana przez 
władze administracyjne i milicyjne, 
a także przez władze uczelniane, na 
co wskazuje udział w grupach bojów- 
karskich studentów. Rozpoznani 
zostali między innymi studenci UW 
— działacze SZSP: Pisarkiewicz i 
Witrowy.

Podczas plenum Rady Wydziałowej 
SZSP na wydziale historycznym do 
działalności tej przyznał się przewod­
niczący Rady, student instytutu hi­
storii Aleksander Swiatopełk Mirski.

Postępowaniem swoim szkodzą oni 
opinii innych członków SZSP, którym 
obce są takie metody działania i za­
dają kłam twierdzeniu, jakoby orga­
nizacja ta reprezentowała interesy 
wszystkich studentów.

Zajęcia TKN prowadzone są jawnie 
i zgodnie z normami prawnymi obo­
wiązującymi w naszym kraju. Bru­
talne napady uniemożliwiające akcję 
samokształceniową mają charakter 
prowokacji wobec środowiska akade­
mickiego.

Inspiratorzy akcji bojówkarskiej 
chcieliby zepchnąć inicjatorów i ucze­
stników działalności TKN na ten po­
ziom dyskusji, gdzie głównym argu­
mentem jest przemoc fizyczna i w 
ten sposób działalność tę uniemożliwić.

Wzywamy środowisko akademickie 
do potępienia opisanych wyżej prze­
stępczych działań. Liczymy na rozsą­
dek władz, których obowiązkiem jest 
spowodowanie natychmiastowego ich 
zaprzestania.

Studencki Komitet Solidarności 
w Warszawie 

Podpisani: Jan Cywiński, IV rok 
filologii klasycznej; Wojciech Frąc­
kiewicz, III rok filologii ATK; Mie­
czysław Księżczak, IV rok polonistyki 
UW; Waldemar Maj, IV rok STiMs 
Politechniki Warszawskiej; Janusz 
Siewierski, IV rok archeologii śród­
ziemnomorskiej UW; Rafał Zakrzew­
ski, IV rok socjologii UW.

Uzupełnienie
W związku z potęgującymi się bó­

lami serca rodzina wezwała karetkę 
pogotowia do Henryka Kuronia o g. 
15.00. O godz. 18.00 J. Kuroń rozwie- 
się na drzwiach mieszkania i w bra­
mie domu kartki, że wykład się nie od­
będzie w związku ze stanem zdrowia 
ojca.

Ponowna interwencja telefoniczna 
w Pogotowiu Ratunkowym pozostała 
bez skutku. Pogotowie tłumaczyło się 
jakąś “pomyłką.” Zajście w mieszka­
niu trwało od godz. 19.00 do ok. 19.45, 
po czym bojówkarze rozbiegli się na 
wieść o przybyciu karetki reanima­
cyjnej.

Gdy do mieszkania wszedł lekarz 
z pielęgniarką, ta na widok zalanych 
krwią, zawołała: “O Boże, a nas we­
zwano do jednego sercowego,” na co 
lekarz ostrym tonem zwrócił się do 
niej: “Żadnych pytań! ”. Po zabraniu 
Henryka Kuronia, obecni domagali 
się od lekarza dokonania obdukcji w 
celu stwierdzenia faktu pobicia, na co 
ten odrzekl: “Nie widzę powodu.” 

Dziennikarzowi tygodnika “Time” 
udało się zachować zdjęcia z zajścia.

Podczas prowadzonych z członkami 
bojówki “negocjacji” wyjaśniali oni 
powody bicia obecnych w mieszkaniu 
Kuronia tym, że gospodarz “zmienił 
poglądy marksistowskie na katolic­
kie.” Dziennikarz amerykański wy­
raził zdumienie, że jest to powód 
uzasadniający podobne metody....

W serii wykładów Jacka Kuronia, 
poświęconych ruchom społecznym 
jako środowisku wychowawczemu, 
podczas których omawiał on kon­
kretne przypadki działalności zbioro­
wej, takie jak np. spółdzielczość, ruch 
związkowy, harcerstwo, a również KSS 
“KOR,” udział brało stale ok. 35-40 
osób, głównie studentów ostatnich lat 
wydziałów socjologii, psychologii i 
pedagogiki UW.

Instalacja i Święcone 
KPA Wyd. Na Stan 111.

Stanowy Wydział Kongresu Polonii 
Amerykańskiej serdecznie zaprasza 
członków i sympatyków na doroczną 
uroczystość zaprzysiężenia nowego 
zarządu, która w roku bieżącym po­
łączona będzie ze “Święconym.”

Impreza ta będzie miała miejsce 
w Oaza Palm Terrace, przy 1250 N. 
Milwaukee Ave., w piątek 20 kwietnia.

Koktaile o godz. 6, kęlacja o 7. 
Wstęp $10 od osoby. W sprawie 

wszelkich informacji i rezerwacji 
miejsc prosimy telefonować do Zofii 
Kuntaras 863-5297, albo Anny Rychliń- 
skiej 354-9583.

Zapraszamy na kilka miłych chwil 
spędzonych w gronie przyjaciół i zna­
jomych. Komitet przygotowuje krótki, 
ale ciekawy program.

Miesięczne Zebranie 
KPA Wydz. Na Stan 111.

Zawiadamiamy, że miesięczne ze­
branie Kongresu Polonii Amerykań­
skiej wydz. na stan Illinois odbędzie 
się w środę, 18 kwietnia w sali Co­
pernicus Center, 3160 N. Milwaukee 
Ave., o godz. 7 wieczorem. Obecność 
wszystkich delegatów i członków 
wymagana.

Zarząd

Zebranie Pol.-Am. Ligi 
Realnościowej

Zebranie Polsko-Amerykańskiej Li­
gi Realnościowej odbędzie się w 
czwartek, 12 kwietnia, o 12 w poł., 
w restauracji Sawa, 4750 N. Harlem. 
Honorowym mówcą będzie Mitchel 
Kobeliński.

M. Jeske, koresp.

Instalacja Zarządu
Instalacja zarządu Polish Women’s 

Civic Club odbędzie się 14 maja w 
Fountain Blue Banquet Hall, 2300 S. 
Mannheim, Des Plaines. Cena $12.50.

Koktaile o 11, lunch o 12. Parking 
obok restauracji. Po rezerwację 
dzwonić do R. Chmiele, 763-0577 lub 
763-1178.

M. Sienkiewicz, koresp.

Zabawa i Wręczenie 
Nagrody

Zabawa i wręczenie tegorocznej 
nagrody Polish American Educators 
Association odbędzie się w sobotę, 
5 maja w klubie sportowym, 112 S. 
Michigan. Nagrodę otrzyma Edwin 
Cudecki, dyrektor oddziału nauczania 
języków obcych w Radzie Szkolnej.

Zebranie towarzyskie o 7 wiecz., 
kolacja 8 wiecz. Wstęp $20 od osoby.

Rezerwacje Ken Jesuit, 349-9399 lub 
W. Krużel, 692-7994 przed 28 kwietnia.

E. Pietraszek

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
W KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

ROBERT LEWANDOWSKI 
Stacja WSBC -- 1249 KC 
Codziennie 7-8:30 rano 
2-3 po poł. w niedziele

ROBERT LEWANDOWSKI
Właściciel

“UNCLE”HENRI 
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA 

Sobota 8-9 rano i 1-2 po poł. 
WTAWQ(1300) 

Niedziela 8-9 rano i 2-3 po poł.

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCINSKIEJ 

Stacja WEIM' 
7 dni w tygodniu 
8£30-9:30 rano

CHET GULIŃSKI SHOW
Stacja WOPA — 1490 KC

Sobota 12-1
Niedziela 10-1

Stacja WYŁO — 540 KC
Niedziela 9:30-10:30 rano 

CHET GULIŃSKI 
dyr. programów

WIADOMOŚCI z POLSKI 
i o POLSCE

Codziennie 3:30-4 po poł. 
WOPA — 1490 KC 

5 DNI
Od poniedziałku do piątku 
_M ARIAN CZERN1ECKI

< POLSKA w MUZYCE, 
PIEŚNI i SŁOWIE ’

Stacja WOPA 
i Od poniedziałku do piątku 

włącznie 
od 4 do 4:30 po poł.

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

“GŁOS POLONII” 
WOPA — 1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł. do 6 wiecz. 

W Soboty 4-6:30 wiecz. 
Pp. Mgr. JÓZEF i SAWA 

MIGAŁOWIE, Właściciele 

“KŁOPOTY SIEKIERKÓW” 
Stacja WOPA — 1490 KC 

w każdy W’torek, 
Środę, Czwartek i Piątek 

7-7:30 wiecz.
Kierownik

BRONISŁAW ZIELINSKI
Anonserzy

PELAGIA i BRONISŁAW
MROZOW1E

Zwichnięcia i Nadwyrężenia Leczone z Powodzeniem 
Sposobem Chiropraktycznym

DR CHESTER WILK
Przeciętna osoba zawsze jest nara­

żona na pewnego rodzaju zwichnięcia 
i nadwyrężenia. Obrażenia te irytują 
nerwy, które z kolei posyłają sygnał 
do mózgu, że któraś część ciała wy­
maga natychmiastowej uwagi.

Zażywanie pigułek jedynie maskuje 
symptomy, ale nie leczy przyczyny

problemu. Manipulacje chiropraktycz- 
ne w okolicy kręgosłupa pomagają 
w usunięciu irytacji narwu, zatłocze­
nia naczyń krwionośnych, dają swo­
bodę ruchu i przywracają normalną 
funkcję strukturalną. Jest to nie tyl­
ko najbardziej racjonalne podejście, 
gdy chodzi o zwichnięcia i nadwyrę­
żenia, ale równocześnie najbardziej 
bezpieczne, ponieważ przywraca ono 
normalne fukcjonowanie mięśni i sta­
wów . . . Jeśli masz problem zdro­
wotny, to wstąp do swego chiroprak- 
tora.

Autorem tego artykułu jest dr Ches­
ter Wilk, lekarz-chiropraktor (wykła­
dowca i autor najgłośniejszej książki 
w języku polskim “Chiropraktor za­
biera głos”), który prowadzi biura 
pod następującymi adresami: 5130 W. 
Belmont Ave., Chicago oraz 9238 Green­
wood Ave., w Des Plaines, IL.

Celem umówienia, prosimy telefo­
nować: 725-4878.

NOWI WŁAŚCICIELE
POLSKIEGO KLUBU NOCNEGO

POLONAISE 
Lounge-Restaurant 

1001-05 N. Western Ave. Chicago
Tel. 384-3153

zapraszają Polonię na

DAHCINGI
w piątki, soboty i niedziele 

przy dźwiękach doborowej orkiestry 

"SKANDAL" 
z udziałem solistki

MAGDY PODRZYCKIEJ

a w tygodniu na DISCO i smaczne potrawy
od 10 rano do 10 wieczór
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Teofila "Tiiiie"Dankowska

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza matka, siostra, babcia i prababcia nasza, śp.

(z domu Karp) 
(żona śp. Zygmunta)

Członkini Tow. Matki Boskiej Szkaplerznej, Stow. Sw. Antoniego i Tow. 
im. Seweryny Duchinskiej, Grupa 18 Związku Polek w Ameryce, po 
krótkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona Sw. Sakra­
mentami, dnia 9-go kwietnia 1979 roku, o godzinie 10:45 wieczorem, 
w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12-go kwietnia, o godzinie 
10-ej rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 6000 N. Milwaukee Ave., do 
kościoła Sw. Trójcy, a stamtąd na cmentarz Sw. Wojciecha, na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Janina, córka; Czesław P., syn; Konstanty Szczerbinski, zięć; Alice, 
synowa; Kazimierz i Donna Karp, brat i bratowa w Kanadzie; wnuki 
i wnuczki, prawnuki i prawnuczki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Zakład Pogrzebowy B. F. Malec i Synowie. 
Telefon: 774-4100.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza matka moja, śp.

Maria Latała
(KOLAK)

Członkini Bractwa Niewiast Różańca Świętego, Klub św. Anny i Matki 
Boskiej Dobrej Rady i Iii-go Zakonu św. Franciszka, pożegnała się z 
tym światem, opatrzona św. Sakramentami, dnia 9-go kwietnia 1979 
roku, o godzinie 10:10 wieczorem w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12-go kwietnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 1922-24 W. Chicago Ave., do 
kościoła S.S. Młodzianków na pokropienie, a stamtąd na cmentarz św. 
Wojciecha na parcelę familijną.

Msza św. w poniedziałek, dnia 16 kwietnia o godz. 9-ej rano.
Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 

w ciężkim żalu pogrążeni:
Józef (Florentyna), syn i synowa; Zofia Latała, synowa; wnuki i 

wnuczki, prawnuczęta wraz z całą rodziną.
Pogrzebowi: A. L. Gazda, telefon HU 6-1230.

Wojska Tanzańskie 
w Kampali

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

żyje prezydent Nyerere!” rozbrzmie­
wały w całym mieście. Potem entuz­
jazm przerodził się w skłonność do ra­
bunku. Żołnierze tanzańscy patrzyli 
na to przez palce, bowiem rabowane 
sklepy były przeważnie puste.

Obecnie oczekuje się, że zwycięzcy 
utworzą w Kampali nowy rząd ugan- 
dyjski, ale przypuszczalnie wojska 
tanzańskie nie zostaną odrazu wyco­
fane i pozostaną w Ugandzie przy­
najmniej do czasu całkowitego zlikwi­
dowania ostatnich gniazd oporu nie­
dobitków z formacji Idi Amina.

Utworzony przez opozycjonistów 
ugandyjskich 11-osobowy komitet, 
który czeka w Dar es Salaam na 
przerzucenie do Kampali, prawdopo­
dobnie zostanie przekształcony w 
rząd tymczasowy.

Tragedia w Hiszpanii
Santa Cristina de la Polvorosa 

(UPI) — Autobus szkolny, wiozący 
54 dzieci i 4 osoby dorosłe na wy­
cieczkę wielkanocną, przełamał bari­
erę mostu, wpadł do rzeki Orbigo i 
powoli pogrążył się w jej wezbra­
nych nurtach. Tylko 9 dzieci i żoł­
nierz, który jechał “na autostop,” 
wyszło z tej tragedii z życiem.

Nurkowie głębinowi, wyposażenie 
w specjalny ekwipunek ratowniczy 
hiszpańskiej floty wojennej, pracowa­
li całą noc, starając się wydobyć 
zwłoki 44 dzieci, trojga ich opieku­
nów i kierowcy autobusu.

Jeden z uratowanych chłopców, 14- 
letni Carlos Perez powiedział, że 
dzieci jechały w radosnym nastroju, 
że żartowały i śmiały się, gdy opie­
kunowie posypywali je proszkiem ła­
godzącym swędzenie po pogryzieniu 
przez komary. To właśnie te śmiechy 
odwróciły uwagę kierowcy, który 
spojrzał do tyłu i tym momencie stra­
cił panowanie nad kierownicą.

Jerzy Starczewski 
Nie Żyje

New York. —( Zmarł tu Jerzy S. 
Starczewski, b. żołnierz Korpusu 
Dowbora, uczestnik trzech Powstań 
Śląskich, pionier filmu polskiego i 
zasłużony propagator polskiej sztuki 
filmowej na terenie Stanów Zjedno­
czonych w latach 1932-1969. Jako re­
prezentant ZAIKS (Związek Artystów 
i Kompozytorów Scenicznych) wpro­
wadził polską muzykę do repertuaru 
amerykańskich orkiestr symfonicz­
nych.

Zwłoki Zmarłego zostały odesłane 
do Polski i złożone w grobie rodzin­
nym na cmentarzu Powązkowskim. 
Ceremonie pogrzebowe w Warszawie 
odbyły się 9 kwietnia.

‘W akcji wprowadzania na rynek 
amerykański polskich filmów śp. Star­
czewski współpracował od 1932 r. z 
znanym na terenie Chicago propagan- 
torem polskiej sztuki filmowej, Wła­
dysławem Waismannem.)

Dyplomaci są zdania, że Idi Amin 
jest już definitywnie skończony. Ma 
on jeszcze przy sobie kilkuset żołnie­
rzy “lojalistów” i — być może — z 
ich pomocą będzie usiłował stawić 
ostatni opór w rejonie Jinja, a po­
tem opuści ich i ucieknie do Libii 
albo — jak chcą niektórzy — do 
Arabii Saudyjskiej.

W każdym razie ośmioletni okres 
jego krwawej i błażeńskiej dyktatury 
został skończony.

Proces Mordercy 
Włóczęgów

Los Angeles. (UPI) — Oskarżony 
o dokonanie 11 morderstw na włóczę­
gach, 29-letni Bobby Joe Maxwell, 
nie przyznał się do winy.

Maxwell został zaskoczony przez 
policję w chwili, gdy stał nad śpią­
cym włóczęgą z nożem w ręku.

Policja, po przesłuchaniu świadków 
uznała, że zebrano wystarczająco du­
żo dowodów, aby wytoczyć mu pro­
ces.

Zastępca prokuratora okręgowego, 
Michael Genelin powiedział, że ma 
zamiar ubiegać się o karę śmierci 
dla oskarżonego.

Trujące Gazy 
Nadal Niebezpieczne

Mulligan, Fla. (UPI) — Załogi ra­
tunkowe nadal pracują nad usunię­
ciem przewróconych cystern, za­
wierających ładunek sprężonych ga­
zów, ulatniających się z uszkodzonych 
wagonów. Kilka z przewróconych jed­
nostek udało się podnieść i ustawić 
wzdłuż torów.

Zanim zdecydowano się na ustawia­
nie wagonów, pozwolono śmiercionoś­
nym gazom ulotnić się całkowicie.

Nie widząc sposobu na powstrzy­
manie przeciekania substacji, władze 
dopuściły do spalenia jednej z cystern.

Powód wykolejenia nadal pozostaje 
nieznany.

Wczoraj członkowie załogi ratunko­
wej wypompowywali alkohol metylo­
wy z jednej ż przewróconych cystern 
aby zapobiec dalszym eksplozjom.

Tymczasem chlor i amoniak nie 
przestają wyciekać na zewnątrz.

Wieczorem temperatura, która spa­
dła do 50 stopni F, pomogła w nie­
wielkim stopniu zażegnać niebez­
pieczeństwo, redukując nieco paro­
wanie amoniaku.

Ponad 2,000 osób, ewakuowanych 
tuż po wypadku, pozostaje nadal w 
bezpiecznej odległości. Grupy ratow­
ników próbują usunąć powstałe za­
nieczyszczenia.

Bułgar w Kosmosie
Moskwa (UPI) W wystrzelonej ra­

kiecie sowieckiej “Sojuz 33,” która 
połączy się z orbitalną stacją “Salut 
6” i której komendantem jest wete- 
ran-kosmonauta Mikołaj Rukawiszni- 
kow, poleciał w Kosmos pierwszy ko­
smonauta bułgarski — Georgi Iwa­
now.

k Pomoc Domowa k Praca Żeńska k Praca Żeńska

Exp.

Praca Żeńska

In

595-1547

MACHINE
MAINTENACE

Do czyszczenia biur wieczo­
rami, 5 nocy w tygodniu. Po­
winna mówić i rozumieć an­
gielski. Okolica Diversey i 
Western Aves.

POMOC 00 CZYSZCZENIA 
POTRZEBNA KOBIETA

POSIADAMY PRACE FIZYCZNE 
LUB UMYSŁOWE 

DLA WSZYSTKICH 
Irene’s Employment Agency 

6201 W. TOUHY _______ 631-8878

GENERAL CAFETERIA HELP 
Full or Part Time.

Co. cafeteria excel, salary & benefits. 
For personal consideration, please call 
JIM FANTAUZZO 983-3162

SZABO FOOD SERVICE CO.

k Pomoc Domowa 
HOUSEKEEPER/COMPANION 

Needed for Elderly Gentleman.
Light housework, part time, 3 days a 
week. Live in lovely home. No smok­
ing. Must speak English. (Northwest 
suburb). Call after 4 p.m.

775-0054
POTRZEBNA kobieta do lekkiej pracy 
domowej i zaopiekowania się kobietą- 
inwalidą. Zamieszkać. Własny pokój. 

237-6315

LPN’s 11—7
Full time and part time for North 
side, not for profit, long term care 
facility. Salary competitive plus 
benefits.

1415 W. Foster, Chicago 
Miss C. Churchill, Dr. of Nurses 

769-5500

Czy Jesteś Niezadowolona z 
Obecnej Pracy Jako Fryzjerka? 
U NAS JEST BARDZO PRZYJEMNIE! 
Najwyższe komisowe. Doświadczone 
fryzjerki muszą mieć własne klientki. 

Tel.: MARGIE 283-8151

POTRZEBNA na część czasu gospo­
dyni oraz do opieki nad 1 miesięcznym 
dzieckiem. Musi mówić po angielsku. 

248-1467

GOSPODYNI I OPIEKUNKA 
DLA DZIECKA 

Własny pokój, łazienka, telewizor. 
Dom na południowo-zachodnim przed­
mieściu. Blisko transportacji. Angiel­
ski potrzebny. Dzwonić po angielsku: 

960-1335 w ciągu dnia.

DOMESTIC 
(Pomoc Domowa) 

Reliable person to live in 
and care for one 3 year old 
boy 5 days a week. Salary, 
room and board.

4200 North in Chicago 
(Near Lake) 

CALL: 528-5965

SANDWICH PREPARATION
& CASH REGISTER 

HELP NEEDED 
the Bensenville area. Part time

openings. Some English required.
Call for more information at: 

595-9521

ARROW Plastic mtg. Co.
Tel. 276-5600 Mr. Farland

Biura Prawne 
JOHN'A Rokacza 
Adwokat mówiący po polsku zaj­
muje się wszelkiego rodzaju 
sprawami. Pierwsza wizyta BEZ 
OPŁATY. Przyjmuje także wie­
czorami.

Telefonować od 9 rano do 5 
po południu w celu umó­
wienia się. 726-0903

POTRZEBNA POMOC FABRYCZNA 
Mężczyźni lub Kobiety

Musza mieć zieloną kartę. Msuzą mó­
wić trochę po angielsku. $4.00 stawka, 
godzinna na początek. Potrzebny także 
szlifierz (crankshaft grinder). Zgła­
szać się osobiście.

TOPLINE AUTOMOTIVE
1925 W. 87th Street

FOOD 
MANAGER/COOK

For community center, a caring per­
son for a special place. Room & 
board. Salary & fringe benefits. Call 
448-0780 for additional information.

PIELĘGNIARKA
Mówiąca po polsku i angielsku. Musi 
mieć licencję pielęgniarską. (Illinois 
registered nurse) Wspaniałe warunki 
pracy.

UNION MEDICAL CENTER
1657 W. Adams Od 10 — 4
829-1134 -Pytać Mrs. Edgeworth

FACTORY/LIGHT
Growing co. needs full time person 
to fill orders. Some unloading of 
trucks req’d. Full benefits. Elk Grove 
area.

POMOC DOMOWA
.Potrzebuję osobę 1 dzień co dwa ty­
godnie. W okolicy Belmont Harbor 
(przystań). Wymagane referencje. 
Po informacje dzwoń po angielsku 

348-4318

KOBIETA
mówiąca po angielsku do pilnowania 
dziecka i lekkiej pracy domowej. 
Pokój, utrzymanie i dobra zapłata. 
Dzwonić między 8 rano a południem.

945-8437

SALES SERVICE
General office, some typing, pleasant 
phone manner.

Call: 10 a.m. to 3 p.m.
Mr. Jay 278-7600

GENERAL SECRETARY
Steno necessary. Figure aptitude a 
plus. Salary open with good fringe 
benefits.

BERKSHIRE FOODS, INC. 
4600 S. Packers Ave. 

Chicago, IU. 60609 
254-2424

An Equal Opportunity Employer

COSMETICS 
OPPORTUNITY 

European cosmetics manufacturer 
needs working partner w/capital to 
promote new line in U.S. Must have 
background in cosmetics marketing.

To arrange interview call:
364-4004

Ask for Mr. Graham 
or Mr. Petrovich

HOUSEHOLD HELF
2 Adults

2 days a wk. Gen’l hsewk & ironing. 
NW AREA.
539-0089

Experienced

COOK
Full time, swing shift. 

Good pay, flexible hours. 
Call Tiny for appointment. 

449-7070

MACHINE SHOP 
OPPORTUNITIES

NIGHTS - FULLTIME
If you can operate a lathe mill or drill press we have an immediate 
opening for you. We offer:
★ Good Starting Salary * Pleasant Work Environment
★ Outstanding Fringe Package * Overtime
★ 4 Day Work Week —10 Hour Day * Night Differential

Come in or call Ed Alvarez 259-1620

1100 Hicks Road, Rolling Meadows, IU.
Equal Opportunity Employer M/F

RECEPTIONIST
Diversified and interesting clerical posi­
tion open for bright person with good 
figure aptitude and some typing 
skills (40-45 wpm) with fast paced 
transportation company. Must have 
pleasant phone personality and en­
joy working with people. Previous 
office experience helpful. Willingness 
to learn a must.

DISTRIBUTORS 
SERVICE CO. 
2000 W. 43rd St.

376-8815

Śmierć Podczas Gry 
w “Rosyjską Ruletę”

Oklahoma City. (UPI) - Znaleźli 
się już naśladowcy zabawy w “rosyj­
ską ruletę”, sceny często powtarza­
nej w filmie “Deer Hunter”, który 
otrzymał tegorocznego “Oscara”.

32-letni William Dillon Gates, bio- 
rący udział w grze wraz z innymi 
dwoma partnerami, którzy szczęśli­
wie przebrnęli swoją kolej, przysta­
wił pistolet do głowy i pociągnął za 
spust. Śmierć nastąpiła natychmiast.

Walki w Kambodży
Bangkok. (UPI) — Walki w Kam­

bodży nadal trwają. Nad miastem 
Poipet, zdobytym przez wojska Pol 
Pota, powiewają flagi Khmer Rouge. 
Jest to.już trzecie miasto kambo- 
dżańskie, które w ciągu ostatnich 72 
godzin przechodzi z rąk do rąk.

Nadchodzą też doniesienia, że pro- 
chińskie formacje przecięły wszelkie 
szlaki komunikacyjne od strony Taj­
landii, uniemożliwiając Wietnamczy­
kom przerzucanie posiłków i zaopa­
trzenia.

Wybuch w Rawalpindi
Rawalpindi (UPI) — W centrum 

Rawalpindi wybuchła składnica amu­
nicji. W ogłuszającej eksplozji co naj­
mniej 26 osób straciło życie, ponad 
50 odniosło rany.

Wyrażane są obawy, że liczba ofiar 
śmiertelnych przekroczy 100, a liczba 
rannych 200.

Przyczyny wybuchu nie zostały 
ustalone, ale władze pakistańskie wy­
kluczają sabotaż.

Prezydent Ustąpił
Lagos. (NYT) — Felix Malloum, 

prezydent afrykańskiej republiki 
Czad, ustąpił z zajmowanego stano­
wiska i wyjechał do Nigerii nie jako 
wygnaniec, ale “dla stworzenia at­
mosfery umożliwiającej przywróce­
nie pokoju w kraju”.

Podwyżka w Maju
Genewa. (UPI) — Przedstawiciele 

95 światowych linii lotniczych ogłosi­
li, że z dniem 1 maja ceny przelo­
tów pasażerskich i towarowych pod­
niesione zostaną o 7 procent. Uzgod­
niona przez linie podwyżka wymaga 
aprobaty poszczególnych rządów.

POWt»,TOOlS

We offer a competitive salary and benefits.

894-5058 894-0020

BOOKKEEPER
Full charge. Must have accounts 
receivable & payroll experience. Must 
be able to do monthly P. & L. Good 
typing. Good ben. Growing co.

593-0910

AUTOMATIC SCREW MACHINE
ALL SHIFTS

As a leader in the power tool industry, our progressive comapny has a 
firm commitment to the development and use of the latest in screw 
machine equipment and technology.
Presently several openings exist for experienced operators who are 
capable of setting-up and operating any one of the following machines: 
• ACME GRIDLEY • DAVENPORT • BROWN & SHARPE

If you are interested in an excellent starting salary, benefit package, 
OVERTIME and being associated with a compnay that is constantly 
setting new industry standards in screw machine technology, contact:

Mr. Pease
673-2355 

SKILCORP. 
8030 N. St. Louis, Skokie

Equal Opportunity Employer

I
 GENERAL 

OFFICE

Light posting, typing & 
accounting & other var­
ied general office & ac­
counts receivable duties. 
Neatness a big bonus.

Call: 342-6400
Ask for 

George Barns

DO PILNOWANIA 
DZIECKA

5 dni w tygodniu, od 9 rano 
do 12 w nocy. Odwieziemy do 
domu. Wspaniałe wynagro­
dzenie.

631-0226

MECHANICS
ALL SHIFTS

We are a major manufacturer of electronic components located in Elk 
Grove Village, near O’Hare Airport. Due to a large expansion we 
are seeking experienced Machine Mechanics who are interested in 
working in office-like surroundings. You should have previous experience 
trouble-shooting and repairing production machinery, welding and the 
ability to use various mechanical masuring instruments. Knowledge 
of hydraulics or pneumatics, print reading and own tools is also required. 
In addition to an excellent starting salary and promotional opportunity, 
we offer a well rounded fringe benefit package. Please call:

Mike Schmauderer
(312) 956-1550, Ext. 215

ZENITH RADIO MICRO CIRCUITS
1851 Arthur Avenue Elk Grove Village, IL.

Equal Opportunity Employer M/F

POTRZEBNA 
KOBIETA 

Do zaopiekowania się jedną 
niewiastą i domem. 

725-0780

GOSPODYNI
Do domu w Highland Park. Musi za­
mieszkać. Własny pokój, wyżywienie. 
Dobre wynagrodzenie. Na 5 lub 6 dni 
w tygodniu. Musi mówić trochę po 
angielsku.

433-3263

INVENTORY 
CONTROL 

Entry level position. Good working 
conditions. Excellent benefits. Grow­
ing co.

Call 593-0910

secretary

If You’re 
Taking a 

SECOND LOOK 
At Your 

First Job...
. . . take a close look at this in­
teresting secretarial position in our 
pleasant Loop offices. We have an 
immediate opening for a person who 
would enjoy the opportunity for fur­
ther develop their basic office/secret- 
arial skills. To qualify, you’ll need 
2 years office experience that in­
cludes handling some secretarial 
duties, 55 wpm typing plus transcrip­
tion skills.
In return we’ll offer you a good start­
ing salary, full benefits, a congenial 
working atmosphere, and a great 
downtown location, close to the “L”, 
major bus lines and train stations. 
For interview, call Mr. R. J. Walsh at:

726-6711
SAMUEL 

BINGHAM, CO.
201N. Wells St.

Chicago
Equal Opportunity Employer m/f

ABBINGTON 
HOUSE

31 W. Central, Roselle, IL.
is an intermediate care facility with a home like 
setting for elderly citizens. We are currently 
seeking experienced help in the following areas:

eCOOK
FULL TIME

Monday Thru Friday

CREDIT
FULL TIME - PART TIME

Mature general office help for the Credit Dept, at our Winston 
Park Store. Must be able to work afternoon, eve. hours and weekends, 

preferred but will train right person.
•EXCELLENT SALARY 
•PROFIT SHARING PLAN 
employee discount 

Apply in person after 12 noon.

WM. A. LEWIS
WINSTON PARK PLAZA MELROSE PARK, IL.
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+ Praca

Help Wanted Men, 
Women and Girls 

Fabric cutters. Experi­
ence requires round 
knife, markers and lay­
ing. Good working con­
ditions.

Apply personally

BLAIR FASHION 
INCORP.

2650 W. Belden Ave.
Tel.: 342-2410

BAKERS
Knowledge of baking a plus. 
Will train qualified people. 

Apply in person.
TIFFANY’S BAKERY

2ND FLOOR 
YORKTOWN MALL 

YORK TOWN LOMBARD 
627-3232_____________________ DOUG

JANITORZY
Dorywczo. $3.75 na go­
dzinę. Potrzebne auto. 

Pytać o Rich. 
636-1791

SALES HELP
DAYTIME.

FULL OR PART TIME. 
Apply in nerson.

TIFFANY’S BAKERY
2ND FLOOR

LOMBARD
627-3232_____________________ DOUG

GENERAL OFFICE
Small but expanding National com­
pany has immediate opening for 
person who likes dealing with the 
public, in-office & phone contact. 
Excellent growth potential, good 
starting salary w/company benefits. 
CALL FOR INTERVIEW 496-3600 
LABOR POLL OF COOK COUNTY

MAŁŻEŃSTWO
DO PRACY NA PIĘKNEJ FARMIE 
PRZY HODOWLI CIELĄT. Muszą za­
mieszkać w Lake Geneva. Darmo 
mieszkanie. Dobre wynagrodzenie. 
Dzwonić po angielsku:

677-4433

JANITORIAL 
Janitors & office maintenance help 
wanted part time. Immed. Openings 
in Northbrook, Des Plaines, River 
Grove, & Franklin Park. Evening 
work. Exp. only, reliable & must 
have car. Must speak English. 

CaUl —7 P.M. —777-5982.

COOKS
Private Country Club located in the 
Deerfield area now hiring for the sea­
son. Positions available are: Break­
fast Cook, Pantry & Snack Bar. Good 
salaries & excellent working condi­
tions. 5 day week.

Call: Chef Dorsey at: 

_____  945-6200________  
JANITORIAL 

DRIVERS
English & Polish 
with cars for City 
start immediately.

speaking people 
& suburbs — to 
Please apply at:

KIMCOCORP.
3150 N. Sawyer______________Chicago

MEN & WOMEN 
And COUPLES 

Needed for LIGHT JANITORIAL 
WORK. - 5 DAY WEEK. Full & Part 

time. (Speak some English).
Des Plaines Area. 

___________ Call 358-7041.___________

COUPLE WANTED
Executive in downtown residence 
seeking couple w/housekeeping/cook 
/better experience. English required. 
Dog. No children. Living quarters. 
Good salary.

_____ 871-0666______________

KITCHEN WORKER
Duties include general utility 
kitchen work & pot washing. 
Hrs. 10:30 a.m. to 7 p.m. Work 
every other weekend. Good sal­
ary & benefits.
Swedish Covenant Hospital

2745 W. Foster, Chgo.
784-4318

Praca Męska

CUSTODIAN
General custodial work. Full time. 
Hrs 2:30 p.m. to 11 p.m. Excellent 
fringe benefits.

MAINE TOWNSHIP H.S. EAST 
____________ 825-4484

TOOL & DIE
Nw. suburban firm has opening on 
small precision tool and dies. Experi­
ence on various small work.

Industrial Research Prod., Inc.
Elk Grove Village__________ 439-3600

MACHINE OPERATORS
Engine and turret lathe, horizontal 
milling, radial drill operators. Must 
read blueprints and speak some 
English. Liberal overtime.
ENR GENERAL MACHINING CO. 
5658 S. Western Ave.________4364612

-fr Praca Męska

FOUR SLIDE — SET UP MEN 
We offer excellent salary, hospitaliza­
tion, profit sharing and overtime.
Mr. Rogers 722-6900

INDUSTRIAL PRECISION
3039 W. Carroll Chicago, IL. 60612

(14)

Auto Combo Body Man 
With tools. North or south side 
location. Must be experienced, 
50-50 commission.

585-2057

DOŚWIADCZONY 
USTAWIACZ 
i OPERATOR 

Tokarki rewolwerowej i uni­
wersalnej. Powinien mówić 
trochę po angielsku.

ACCUPART INC.
4553 W. Diversey Ave., Chicago, Ill. 
____________Tel. 2764255_________

WAREHOUSE

BAUM FOLDER 
OPERATOR

.3:30 p.m. to 10:30 n.m.
•Company Parking
•4 weeks vacation
•S.W. Loop location
.$9.98 per hour.

WAREHOUSE
Immediate 
openings for 
Dependable 
Individuals 

For wirewinding and 
General warehouse 

work.
GOOD 

STARTING PAY 
with regular increases 

Fringe Benfits 
Call Al

BESALVO
647-8604

BARON WIRE 
& CABLE CO.
6109 W. Howart Street

Niles, Hl.
i E.O.E.

MAN
We are an industrial rubber products 
firm seeking a capable individual 
to perform warehouse duties. The res­
ponsibilities are varied with a good 
starting pay rate. For this individual 
who has a desire to progress and get 
involved in his work, we feel we can 
offer you an excellent opportunity. 
A complete fringe benefit package is 
available. For an appointment, call:

MR. GENE VANDERBERGH

E. JAMES & CO.
1725 W. Division St.
Chicago, Ill. 60622

276-3101

Call:
8 A.M. to 12 NOON

939-1434

JANITORIAL SUPERVISOR
English and Polish speaking neces­
sary. Gffod working conditions.

WORLDWIDE 
MAINTENANCE SERVICES 

249-3144

WHOLESALE FOODS
Wholesale fish & seafood dealer needs 
men. No experience necessary. We 
will train. Union house. Steady job. 
5 day week.

Apply at: 
PENTECOST BROS.

557 W. Randolph, Chgo

AUTOMATIC 
SCREW 

MACHINE 
RIVERGROVE 

DAYS & NIGHTS 
MULTI-SPINDLE ACME 

GRINDLEYAND 
DAVENPORTS

Excellent wages. Benefits include 
company paid Medical & Life In­
surance. Profit Sharing. Paid vaca­
tions. Profit.

Apply in person or call:
452-5400

STEVENS-HUNTER CO. 
1810 N. Fifth Ave. 

River Grove, Illinois 
LANCESLONCEN

JANITOR & JANITRESS
COUPLE Needed for Janitorial Main­
tenance work for North Suburban 
Apartment Complex. Excellent Op­
portunity for right couple.

CALL MR. VAN — 7244603

★ Praca Męska ★ Praca Męska ★ Kontraktorzy ★ Kontraktorzy

★ Do Wynajęcia

Przeprowadzki

co.

★ Naprawa TV

* AUTO

736-6516

★ Praca MęskaC3xA1015

DZIENNIK ZWIĄZKOWY

Otworzył Biuro Ogłoszeniowe

WYKONUJEMY wszelkie przeróbki, 
tanio i solidnie. 745-0844.

4 POKOJE do wynajęcia. Czysty bu­
dynek. Piecem ogrzewane. 2016 N. 
Wolcott. Po 6 wieczorem.

JACKOWO, 6 pokoi, 3 sypialnie, gazem 
ogrzewane, bez mebli. Wynajmę naj­
chętniej dorosłym. Wymagane refer­
encje. Wiadomość-sklep 2886 Milwau­
kee Avenue.

CENY WZRASTAJĄ
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę we­
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie pośpiech. 
Również w Nagłych Wypadkach 
General Contracting Co.

4146 W. Armitage 
278-1525

gdzie możecie zamówić ewetl. zapłacić ogłoszenie. 
Biuro czynne 7 dni w tygodniu: od 10 rano do 9 wieczorem.

POLEWANIE D/CHOW gorącym 
asfaltem. Latań’wygładzanie od 
1 do 6 warstw. Zawsze dobra 

robota i dobra cena.
GENERAL CONTRACTING CO, 

4146 W. Armitage
' 278-1525

Licencjonowana, ubezpieczona
i doświadczona 

POLSKA FIRMA PRZEWOZU 
MEBLI i TOWARÓW

CHICAGO MOVING CO.
Nr Licencji ILL. C.C. 47103 MC 
Zrealizuje twoje zamówienie na­
wet w dniu zgłoszenia. Szybka, 
fachowa obsługa. Niskie ceny. 
Tel.: 685-9114 lub-545-9854 

od 8 rano do 10 wieczór

Pomoc Fabryczna
Narzędziowiec i maszynista 
potrzebni na pełen lub część 
czasu.

Zgłoszenia osobiste: 
2530 No. Elston, Chicago

TOOL AND DIE MAKER
A/l tool nad die maker for Wank, 
draw and compound dies. Job shop 
experience helpful. Good company 
benefits. Must speak English.

Call for Appointment: 
Mr. Janos

525-7825 
NAGEUCHASE MFG. CO.

(Northside location)

JUST SOLD HOUSE!
Must sell living room furniture, maple ’ - 
dining room, stereo. All high quality -. 
brand new condition. Many more.
Call in English 7644718 ,

Wykonujemy
Wszelkie Prace Cementowe

Chodniki, nowe schody, podłogi w garażu, wja­
zdy, patio.

Podłogi do budynków fabrycznych. 
Przystępne ceny. Licencjonowany i ubezpieczony. 
Dzwonić po 6-2j i pytać o Alex

762-5562, podczas dnia 284-7916 
Town Country Construction

HANDYMAN- CARPENTER
General knowledge of carpentry and 
maintenance experience.
Phone for interview between 9 and 4 pm. 

755-1151

GRINDER
Surface & Sharpener

Broach or form tool experience. 
Should speak some English. Overtime 
and benefits.

INLAND BROACHING
286-8335

DRAFTSMAN/CHECKER 
STRUCTURAL 

Experienced Structural Steel and re­
inforced concrete detailing. Know­
ledge of Trig & Geometry.
We are international construction co. 
Loop location. Call 332-6607. Ask for Jim.

NEEDED ROOFERS
Hard work. Long hrs. 

Asphalt & cedar shake. 
Exp.helpful.

894-3466

DES PLAINES
For sale by owner.

2 bedroom de luxe con­
dominium. — Very clean. 

367-1659 

NA ZAMÓWIENIE: kuchnie i 
łazienki, drzwi i okna zimowe, 
plajstrowanie i malowanie. Na­
prawa uszkodzeń domów.
• ROBOTY CEMENTOWE
• DODATKOWE POKOJE
• FRONTY SK1.EPOW
• GARAŻE
• WERANDY
• RYNNY
• ROBOTY CIESIELSKIE
• DRZWI DO GARAŻY
• ROBOTY ELEKTRYCZNE
• PRACE MURARSKIE
• ROBOTY KANALIZACYJNE
• DACHY
• WYKŁADANIE ŚCIAN
• OBIJANIE
BAY SHORE CONSTRUCTION CO.

277-0547

Z POWODU wyjazdu sprzedam urzą­
dzenie z 3 pokojowego mieszkania. 

384-6765

JOB SHOP MACHINIST 
Must have some tools. Operate Mills, 
Drills, Lathe & Grinder. Do own 
set ups. 50 hr. week. Good salary. 
Good benefits, including company 
paid insurance. Must speak English. 
APPLY IN PERSON OR CALL: 
FEEDER CORP. OF AMERICA 
4429 James Place, Melrose Park 

343-4900

FACTORY (General)
Immed. openings 1st and 2nd shifts. 
Excellent starting salary, full range 
OF BENEFITS. Apply in person.

TUF-FLEX GLASS
752 Larch Ave.

Elmhurst
Equal opoty.emp.

5 RMS 
ENCLOSED PORCH

Cptd. St. Hedwig’s Parish. Very clean.
Adults preferred.

486-6417

SPRZEDAM
Kompletne Urządzenie

Z 5-cio pokojowego mieszkania, tanio. 
Możliwość wynającia w Jefferson 
Park.

5610 W. BARRY (przy Central Ave.)
Tel. 622-0730

UPHOLSTERER
Some experience preferred. Need 
some knowledge of English. North­

shore location, near train station.
Call 234-0244.

TELEWIZORY KOLOROWE 
naprawia 

IN2. PAPROCKI
Dzwonić między 12:00 a 8:00 wiecz. 

545-6667 — Gwarancja

BOILER-BURNER
SERVICE MANAGER

Minimum of 5 years experience required servicing Gas-Oil 
fired package boilers and combustion controls. Excellent 
starting salary. Overtime, travel, medical insurance, 
profit sharing etc. Call for interview:

541-8300
INDECK POWER
EQUIPMENT CO.

1075 Noel Ave., Wheeling, Ill. •

Maintenance & Repair
Full or part time. Machinery repair, 
electrical, plumbing, light welding ex­
perience neccesary.

APPLY IN PERSON

TUF—FLEX—GLASS
752 Larch Ave. 

Elmhurst 
Equal oppty.emp.

Nicely Furnished Apt. 
FOR RENT

1 br. $170 mo. ht & hot wtr. TV incl. 1st 
fl. Loc. Division & Lavergne. 

237-0616 after 6 p.m.

MAN WANTED
Daytime. 8 hrs./day. 5 days/week. 
$3.50/hr. Light cleaning. Must have 
car. O.T. available if desired.

982-9234

MAINTENANCE 
OPENINGS 

Potrzebny Dozorca. Jest Otwarcie 
na kilka innych pozycji. Prace te 
istnieją na nasze obydwie zmiany 
pierwszą i drugą. Do obowiązków 
należy: sprzątanie, utrzymanie i 
obsługa budynku, oraz podnosze­
nie lekkich przedmiotów. Oferu­
jemy dobre wynagrodzenie na 
początek i wszelkie świadczenia. 
Musi dzwonić po umówienie.

ST. PAUL FEDERAL
SAVINGS & LOAN ASSC. 

6700 W. North Ave. 622-5000 
Mr. Węglarz lub Mr. Spot

ZAKŁAD
W MICHIGAN

Zatrudni kwalifikowanego fre- 
zera-tokarza. Warunki do omó­
wienia. Możemy załatwić sta- 
ły pobyt. (616) 343-3138.

4 RM., 2 BR. APT. 
2nd FL.

$175 mo. Ht. & hot water 
incl. Loc. Division and 
Lavergne.

237-0616 AFTER 6 P.M.
4 POKOJOWE mieszkanie do wyna­
jęcia na drugim i na trzecim piętrze. 

588-8635

Apprentice Mechanic 
& Mechanic 

for foreign car agency. 
Southwest suburb.

423-9666 
Ask for Alex

MĘZCZYZNA
Do pracy na farmie ho­
dowli koni.

Dzwoń wieczorami.
Tel. 359-4800

IMMEDIATE OPENINGS FOR: 
CABLE SPLICERS 

I & R COE INSTALLERS 
And REPAIRMEN 
Must be experienced — 

Needed in the following Areas: 
MICHIGAN, ARIZONA 

& CALIFORNIA. 
Excellent Salaries 
& Paid Insurance.

Write or call COLLECT: 
(602) 754-2190 Arizona 

(209 ) 683-2095 California 
CLARK CONSTRUCTION 

P. O. Box 224
KINGMAN, ARIZONA 86402

Piękny, Murowany 
w NILES 

centralnie ochładzany, 3 sypial­
nie, 2 łazienki, piękny pokój re­
kreacyjny z wyjściem na oświet­
lone patio i ogród, dywany. Jeden 
blok do szkoły katolickiej i 1 block 
do szkoły publicznej. Dobre kupno 
dla polskiej rodziny. Musi się to 
zobaczyć, aby ocenić. Pytać o 
polskiego sprzedawcę p. Józefa 
Tatkowskiego, który mówi po 
polsku.
COACHLIGHT REALTY 

967-9320

MACHINIST
Experienced Major Bronze Bearing 
distributor needs experienced mach­
inist. Must be qualified to handle 
set-ups, print reading & knowledge 
of bronze materials. Good company 
benefits.

MASTENCORP.
3555 W. Addison St. 

583-1100
An Equal opportunity Employer k

UWAGA UWAGA UWAGA UWAGA

DLA WYGODY NASZYCH KLIENTÓW

Central Furniture *
1348 MILWAUKEE

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że

W OKRESIE WIOSENNYM
CENY MEBIJ “APPLIANCES”

ZOSTAŁY ZN1ZONE . .; 
OTO PARĘ PRZYKŁADÓW TEGO, ;

II£ OSZCZĘDZICIE
Korzystając z Tych Taniości.

Komplet mebli do bawialni włączając 
lampy ze stolikami.................. $198

Komplety mebli do sypialni........... $125 *
Łóżka piętrowe “bunk” lub

“Hollywood”....................................$58
Kanapa i fotel................................. $140
Kanapa rozkładana do spania $105.00

i polska wersalka1
Telewizja kolorowa.......................... $298
Materace......................................... $19.88
Komplety mebli do kuchni: stół,

i cztery krzesła “dinette set”.... $95 
Kuchnie gazowe (gas ranges).... $199 
Lodówki lub zamraża cze

(freezers)........................................$199
Z 6-ciu sztuk stylowe komplety

do jadalni................................... $399
Materace z podstawą sprężynową 

pełnego rozmiaru................. $95.00
Niemieckie szafkowe “stereotype 

players” (patefon-radio- 
magnetofon z kominkiem)....$399

Łatwe spłaty. Mówimy po polsku. 
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki i 
Piątki do 9 wieczór; we Wtorki, Środy 
i Soboty do 6 wieczór; w Niedziele od 
12 do 5 po południu.
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 
p. WIKTORA KOSMACZEWSKIEGO

Teł. 486-7838

TOOL ROOM FOREMAN
METAL STAMPING PLANT

O’Hare area, needs tool room fore­
man. 40-hour week, 4-days. Call for 
interview:

992-3737.

TRAILER MECHANICS
Minimum 1 year experience. Large growing company. Union shop. 
Mobile and shop positions availbale

INTERMODAL, INC.
254-6105 — Contact Tom.

MECHANIC 
SEWING MACHINE

Experienced Sewing Machine Mechanic needed for 
shoe factory fitting room. NW side location. Good fringe 
benefits. If interested.

Call, John Mirabelli at:
FLORSHEIM SHOE CO.

3961W. Belmont
Equal Opportunity Employer

Production Supervisor 
2nd Shift

Supervision experience necessary. 
Should have engineering and/or maint. 
background. Co. paid benefit package. 
Send resume or apply in person.

TUF—FLEX—GLASS
752 Larch Ave.

Elmhurst
Equal opportunity empl.

ARTHUR 
MOVING & PACKING CO. 

Polska doświadczona firma przewozowa. 
Nr. ILL. C.C. 43852 MC-C

PRZEPROWADZKI TANIO, SOLIDNIE 
i z GWARANCJĄ. 

278-7898 oraz 478-5526 
od 8-ej do 10-ej wieczorem.

SHEET METAL
Solderers also. Must have exp. in 
soldering sheet metal parts. Work 
with stainless steel and shop experi­
ence. Profit sharing and benefits.

Atlas Electric Devices 
4114 N. Ravenswood 

M. Telford 
327-4520

WSZYSTKIE ODNOWY DOMOW
SZYBKO TANIO - SUMIENNIE - FACHOWO

•!(«!’<• M • ItMi.l skif f A \| t ’MINTÓW F. I IW • !>A< ID • HoDY • OK
* rti RAMO * i lA <h K. • KI < IIMF • I \ZIFNKI • IMMI.AIKOWF. 1’OKO.JF • FUGOM 

M -.1 oW WTF |H »M(|U /m N \ r»'Z I WFUN VI HZ • HOlłO I \ GW \HAN D W A 
O/wmiić !>«• Znanego Kontraktom

MIKE DR AGO WIC Z • 588-6535

1974 CHEVROLET Caprice Classic. 
Automatyczna kierownica, automa- 
tyczne hamulce., ochładzany, 581-0658 

‘75 CHEVY NOVA, 6 cylindrów, muszę 
sprzedać tylko $1,475.00. Telefonować: 
251-5300 albo 275-5297 i pytać o Ewę.
‘73 PLYMOUTH FURY, $975. Pytać o 
Ewę telefonując 251-5300 lub 275-5297.
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Zasiłki z Funduszy Stanowych 
Dla Ofiar Przestępców

Na podstawie ustawy o wynagro­
dzeniu ofiar różnego rodzaju wykro­
czeń kryminalnych, każdy poszkodo­
wany ma prawo ubiegać się o zasiłek 
ze specjalnie ustanowionego funduszu 
stanowego.

Rodzice 6-letniego dziecka, porwa­
nego z domu i znalezionego w kilka 
dni później zamordowanego otrzyma­
li zwrot kosztów pogrzebu. 32-letnia 
mężczyzna brutalnie pobity i okale­
czony na całe życie przez stałe obra­
żenia móźgu otrzymał maksimalną 
zapomogę w wysokości $10,000, poza 
odszkodowaniem z tytułu ubezpiecze­
nia na życie wynoszącym $60,000 i 
zwrotem rachunków za szpital.

19-letnia dziewczyna zaatakowana 
przez napastnika z siekierką w hallu 
domu apartamentowego otrzymała 
zwrot kosztów szpitalnych, których 
nie pokryło ubezpieczenie oraz od­
szkodowanie na sumę $2,436. Oto 
przykłady poszkodowanych osób, któ­
re zostały finansowo wsparte na mocy 
wspomnianej ustawy.

Pat Goldman, zarządzający powyż­
szym programem na terenie biura w 
Chicago oświadczył, że ustawa wpro­
wadzona życie w listopadzie 1973 
r. ma na celu finansową pomoc dla 
ofiar zbrodni kryminalnych, w wyni­
ku których ponoszą oni różnego rodza­
ju straty materialne.

Prace Dla Młodzieży 
w Okresie Letnim

Poczynając od bieżącego tygodnia 
młodzież chicagoska w wieku lat 14 do 
21 może starać się o prace w okre­
sie letnim, w ramach programu pn. 
Mayor’s Summer Youth Employment 
Program. Fundusze na ten cel zapew­
nione są przez rząd federalny. Wy­
nagrodzenie wynosi $2.90 na godz. 
W sprawie informacji należy telefono­
wać pod numer 774-5874.

Pomoc ta pokrywa wydatki me­
dyczne, szpitalne, pogrzebowe, prze­
widuje nawet pieniądze dla członków 
rodziny poszkodowanego, którzy są 
na jego utrzymaniu. Wysokość zasiłku 
nie może jednak przekraczać sumy

$10,000.
Poszkodowani, ubiegający się o nią 

muszą jednak odpowiadać następują­
cym warunkom:

— złożyć raport na posterunku po­
licyjnym i współpracować z prowa­
dzącymi śledztwo władzami;

— posiadać finansowe straty więk­
sze niż suma $200;

— nie być w jakiś sposób związa­
nym z przestępstępstwem. Np. osoba 
kupująca narkotyki od handlarza i 
postrzelona w czasie tej nielegalnej 
transakcji, nie może ubiegać się o 
zasiłek.

Ofiary wypadków drogowych nie 
mają również prawa otrzymania fi­
nansowej pomocy.

Na forum władz stanowych podej­
muje się próby rozszerzenia wyżej 
wymienionego programu finansowej 
pomocy. Dwóch senatorów, koordy­
nujących wysiłki w tym kierunku, 
sen. W. A. Marovitz (D-Chicago) i 
Rep. George Ryan (R-Kankakee) 
przedstawią w piątek propozycje do 
dyskusji. Proponuje się m. in. pod­
wyższenie zasiłku do sumy $25,000.

W Illinois znajdują się dwa biura 
Crime Victim Compensation Act, w 
Chicago i Springfield.

Od chwili powstania w listopadzie 
1973 r. do grudnia 1978 r. wpłynęło do 
nich 4,428 zgłoszeń i wydanych zosta­
ło 1,343 finansowych zasiłków na łącz­
ną sumę $3,768,958.75.

Osoby zainteresowane złożeniem 
podania do wyżej wspomnianego biu­
ra powinny skontaktować się z chica- 
goskim biurem, nr tel. 793-2585.

Naukowcy Przeprowadzali 
Doświadczenia Na Pacjentach 

Wydziału Psychiatrycznego
(UPI) — Władze pow. Cook podały 

do wiadomości, iż w ramach doświad­
czeń naukowych przeprowadzanych 
w dziedzinie choroby raka przez Uni­
wersytet Chicago, jako “królików 
doświadczalnych” używano pacjen­
tów z wydziału psychiatrycznego.

Wraz z naukowcami z tego Uni­
wersytetu współpracowali przedsta­
wiciele Wydziału Zdrowia Psychicz­
nego Stanu Illinois. Doświadczenia 
te przeprowadzane były na przestrzeni 
lat 1950-tych i 1960-tych. Na drogę 
sądową w związku z tą sprawą wy­
stąpiły władze pow. Cook, a ściślej 
mówiąc urząd Cook County Public 
Guardian.

Sędzia Sądu pow. Cook Joseph 
Schneider wyznaczył pierwszą fazę 
przesłuchań w tej sprawie na czwar­
tek. Jednocześnie wydano tymczasowy 
nakaz wstrzymania ewentualnych 
dalszych doświadczeń oraz zakaz 
zniszczenia przez stanowy wydział 
zdrowia dokumentów dotyczących 
tych doświadczeń. Sędzia Schneider 
wyznaczył przesłuchania na wniosek

Ostrzeżenie 
Dla Kierowców

, Podczas tornada kierowcy nie po­
winni używać samochodów, radzi 
klub samochodowy w Chicago. Jeśli 
znajdą się na drodze gdy zbliża się 

.tornado, powinni zatrzymać samo­
chód i jeśli to jest możliwe wysiąść 
i schronić się w budynku. W rejonach 
otwartych gdzie nie ma żadnych bu­
dynków najlepiej opuścić samochód i 
schronić się w zagłębieniu terenu. Nie 
należy jednak przebywać w pobliżu 
linii elektrycznych lub wśród drzew.

złożony przez Patricka Murphy, 
piastującego urząd Public Guardian 
pow. Cook.

Murphy twierdzi, iż posiada pewne 
powody ku temu, by przypuszczać, 
że “pracownicy wydziały zdrowia 
psychicznego stanu Illinois mogą zdo­
być się na zniszczenie odnośnych 
dokumentów.” Wniesiona przezeń 
sprawa, złożona została w sądzie w 
w imieniu obecnych i byłych pacjen­
tów wydziału psychiatrycznego stanu 
Illinois.

Stwierdził on, iż istnieje prawdo­
podobieństwo, że przeprowadzono 
doświadczenia na około 100 pacjentach 
wydziału psychiatrycznego. Doświad­
czenia te robione były na najbardziej 
ubogich, bezbronnych pacjentach, 
stwierdził Murphy. ‘Byli oni po prostu 
wykorzystywani jako ‘króliki do­
świadczalne.’ ”

Murphy wyjaśnił, że do przepro­
wadzanych doświadczeń wybierano 
specjalnie niektórych pacjentów z 
wydziału dla umysłowo chorych szpi­
tala stanowego w Manteno. Doświad­
czenia przeprowadzane były w szpitalu 
Billings, należącym do University of 
Chicago.

Wniesiona do sądu sprawa głosi, 
iż pacjenci wybierani byli bez poro­
zumienia z osobami odpowiedzialnymi 
za nie w sensie prawnym, ani też 
bez uzyskania uprzedniego zezwolenia 
na przeprowadzanie jakichkolwiek 
operacji.

Jako winny przeprowadzania tych 
doświadczeń wymieniony jest dr 
Robert Devito, stanowy dyrektor 
wydziału zdrowia psychicznego oraz 
Uniw. Chicago.

sis
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MIDDLETOWN, PA. — Inżynierowie Robert Frazier i William 
Pankratz zbudowali urządzenie, które posłuży do pobrania pró­
bek wody oraz zebrania innych informacji z wnętrza reak­
tora Three Mile Island. Silne promieniowanie radioaktywne 
uniemożliwia przeprowadzenie badań ludziom. (UPI)

CHICAGO. — Jane Byrne po wygranych wyborach na sta­
nowisko mayora miasta. (UPI)

Wysokie Odszkodowanie 
Dla Osobnika Postrzelonego 

Przez Policjanta Chicagoskiego
W poniedziałek doszło w tutejszym 

sądzie do porozumiemia w sprawie 
odszkodowania, jakie wypłacone ma 
być przez miasto kierowcy samo­
chodu, który został rzekomo omył­
kowo postrzelony przez policjanta chi- 

niu doń strzału, policjanci — sądząc, 
że Davis nie żyje — odjechali, pozo­
stawiając go na miejscu wypadku. 
Przed tym jednakże — jak twierdzi 
Davis — policjanci skradli jego pugi­
lares, pierścionek i zegarek.

Możliwość Podwyższenia Opłat 
Za Przejazdy

W wypadku jeśli RTA nie zapewni 
nowego źródła dochodów na pokrycie 
deficytu w przyszłym roku, nastąpi 
podwyżka opłat za przejazdy oraz 
wycofana zostanie z ruchu pewna 
liczba pojazdów.

Aby temu zapobiec, RTA zamierza 
starać się o przyznanie prawa wpro­
wadzenia 1 procentowego podatku w 
rejonie sześciu powiatów w ramach 
reorganizacji stanowego systemu 
finansowania komunikacji masowej.

W ramach tego planu podniesiony 
ma być też podatek od sprzedaży 
benzyny o półtora procenta. Dzięki 
temu podatkowi wzrósłby fundusz na 
budowę i utrzymanie dróg. Dochód 
z tytułu zbierania podatku wzrósłby 
o $350 milionów rocznie.Dotacje sta­
nowe i dochód z tytułu opłat podat­
kowych za sprzedaż benzyny przy­
nosiłyby łącznie $235 milionów rocznie.

Mieszkańcy sześciu powiatów, w 
których komunikacją kieruje zarząd 
RTA będą mogli wypowiedzieć się 
na temat proponowanych zmian pod­
czas publicznych dyskusji jakie od­
będą się w powiatach McHenry, Des 
Plaines, Geneva, Cicero, Joliet, Floss- 
mor i Grayslake oraz w Chicago.

Podczas publicznych spotkań kie- 
rownictwoRTA zamierza przedstawić 
swój 5 letni program rozwoju. Koszt 
realizacji programu wyniesie $1.5 bi­
liona. Około $180 milionów RTA wyda 
w roku budżetowym 1980, który za­
czyna się 1 lipca. Przewiduje się, że 
z funduszu tego zakupionych zostanie 
między innymi około 600 nowych wa­
gonów dla CTA.

Plan na następny rok uwzględnia 
również wydatkowanie $25 milionów 
na usprawnienie podmiejskiej komu­
nikacji autobusowej. $3.5 miliona 
kosztować będzie zakupienie 35 nowych 
autobusów. Około 75 nowych autobu­
sów zastąpi stare wozy, co wiąże się 
z wydatkiem $7.5 miliona. Zakupio­
nych też zostanie 40 małych autobu­
sów, które używane będą w sytuacjach 
awaryjnych.

$70 milionów kosztować ma w 1980 
roku utrzymanie i rozbudowa kolei 
podmiejskich. Zakupionych zostanie 
między innymi 27 nowych dwupozio­
mowych wagonów pasażerskich.

$85 milionów otrzyma CTA. Zaku­
pionych zostanie co najmniej 300 no­
wych autobusów i odnowionych 156 
starych wozów.

Nagroda
Prezes kompanii Sears i Roebuck 

A. Dean Swift otrzyma nagrodę Gold 
Oilcan za poparcie udzielane małym 
przedsiębiorstwom, których wła­
ścicielami są przedstawiciele mniej­
szości narodowych.

Zburzenie
Domu Gacy’ego

Sąd najwyższy stanu Illinois odrzu­
cił prośbę adwokatów Johna Gacy’ego 
o wstrzymanie zburzenia jego domu. 
Dom został zburzony w godzinę po 
podjęciu decyzji. Sędzia sądu apela­
cyjnego Richard Jorzak również od­
rzucił prośbę. Negatywna decyzja zo­
stała podjęta gdyż dom groził zawa­
leniem się.

Rada Szkolna w Chicago 
Otrzymała Ultimatum Od Rządu

cagoskiego w r. 1976. Sprawa wnie­
siona została o odszkodowani^ sięga­
jące milionów dolarów.

W gabinecie sędziego federalnego 
Sądu Okręgowego Nicholasa J. Bua, 
doszło do porozumienia pomiędzy 
przedstawicielami miasta a adwoka­
tami rezprezentującymi 27-letniego 
Wallace Davisa.

Prawnicy oznajmili reporterom, by 
nie dyskutowali na temat sprawy. 
Davis jednakże oświadczył, iż jest 
zadowolony z załatwienia sprawy i 
że odszkodowanie, jakie otrzymał, 
uważać można “za największe”.

Poszkodowany spędził następnie 13 
miesięcy w szpitalu. Musial pozbyć 
się śledziony, woreczka żółciowego, 
wyrostka robaczkowego, części wą­
troby oraz jelit. Wskutek pobytu w 
szpitalu przedsiębiorstwo Davisa po­
częło podupadać, tak że zmuszony 
był korzystać z opieki społecznej.

Davis domagał się odszkodowania 
w wysokości 15 mil. dolarów.

Władze federalne wystąpiły we 
wtorek z groźbą skierowania sprawy 
dotyczącej segregacji w chicagoskich 
szkołach publicznych na drogę sądo­
wą. W wypadku, jeśli Rada Szkolna 
nie zastosuje się do wytycznych rzą­
dowych w sprawie przyjęcia właści­
wego planu desegregacyjnego, spra­
wa znajdzie się w sądzie.

W wypadku, jednakże jeśli Chicago

wystąpi z planem, który będzie mógł 
być przyjęty przez władze federalne, 
wówczas miasto może liczyć na znacz­
ną pomoc finansową, wyrażającą się 
sumą wielu milionów dolarów — 
kwoty, która należała się miastu od 
dawna, a nie została przydzielona 
wskutek nie wywiązania się ze stosow­
nych przepisów rządowych w dzie­
dzinie desegregacji.

Plan, który mógłby być zaakcepto­
wany przez władze federalne, przy­
niósłby tutejszej Radzie Szkolnej 
pomoc rządową w wysokości od 10 
do 12 mil. dolarów w ramach tzw.

Więcej Stacji Benzynowych 
Zamkniętych Będzie w Weekendy

Wśród widzów, jacy zapełnili szczel­
nie nie tylko salę sądową, ale i przy­
ległe korytarze, znajdował się m.in. 
mistrz bokserski Muhammad Ali. 
Wielu musialo odejść od drzwi z braku 
miejsca. Sprawa ta — o posmaku 
wielce kontrowersyjnym — zyskała 
sobie w społeczności murzyńskiej 
duży rozgłos.

Davis wystąpił z oskarżeniem, iż 
postrzelony został w plecy — bez naj­
mniejszego powodu — w dniu 3 marca 
1976 r. Postrzelił go policjant Joseph 
Freels z posterunku policyjnego Wood 
st. Stało się to po zatrzymaniu przez 
policję auta, którym jechał Davis.

Davis stwierdził, iż policjanci ka­
zali mu, by opuścił wraz ze swym 
towarzyszem, pasażerem samochodu, 
auto w którym jechali. W momencie, 
gdy doszło do postrzelenia, policjanci 
kazali im, by oparli się rękami o dach 
innego auta.

Dalsze zarzuty Davisa sprowadzają 
się do tego, iż następnie policjanci 
pozwolili sobie na niewybredne uwagi 
oraz obelgi pod adresem obu czar­
nych, szkalując Murzynów. Po odda- 

Wydany w poniedziałek okólnik 
przemysłu naftowego przewiduje, że 
w ciągu kwietnia Amerykanie muszą 
liczyć się z faktem, że w ciągu week­
endów zamknięta będzie większa ilość 
stacji benzynowych, niż przewidywano 
uprzednio. Należy również liczyć się 
— jak stwierdza ten sam okólnik — z 
dłuższymi kolejkami przed stacjami 
benzynowymi wskutek tego, iż zao­
patrzenie rynku jest o 12.7%, mniejsza 
niż przewidywano.

Wydział Energetyki przewidywał 
przed tym, iż wskutek wstrzymania 
ropy z Iranu, zaopatrzenie rynku w 
paliwo spadnie o 9% w skali krajowej.

Nadchodzący weekend wielkanocny 
spowodować może dodatkowe trudno­
ści na tym odcinku, stwierdza okólnik.

Wskutek cięć w dostawach ropy 

naftowej, spowodowanych trwającym 
od 69 dni zamknięciem importu z 
Iranu, przemysł naftowy zamierza 
wprowadzić bardziej drastyczne ogra­
niczenia w ciągu kwietnia, niż miało 
to miejsce w marcu.

W ciągu marcu właściciele stacji 
benzynowych musieli liczyć się z bra­
kiem jednego galona benzyny — na 
każde jedenaście potrzebnych. Braki 
w dostawach spowodowane odcięciem 
importu ropy naftowej z Iranu, przy­
czyniły się jednakże do tego, iż w 
ciągu kwietnia brakować będzie sta­
cjom benzynowym — jednego galona 
na osiem potrzebnych.

“Stąd też — stwierdza biuletyn 
przemysłu naftowego — należy liczyć 
się z możliwością zamknięcia więk­
szej ilości stacji w ciągu weekendu 
oraz z dłuższymi kolejkami przy sta­
cjach benzynowych — w ciągu kwiet­
nia.

Obecne dostawy benzyny stanowią
— w porównaniu z kwietniem ubr.
— jedynie 91.8% zapasów będących 
do dyspozycji przed rokiem. W marcu 
br. cyfra ta wynosiła 93.9%.

Jak przewiduje okólnik, należy 
liczyć się z faktem, iż zabraknie 12.7% 
benzyny potrzebnej do obsłużenia 
wszystkich klientów stacji benzyno­
wych. Niezależnie od tego, dodatkowy 
problem stanowi tu fakt, iż święta 
wypadają w br. w kwietniu, a nie tak 
jak w ubr. — w marcu.

funduszu desegregacyjnego. Suma 
taka przyznana byłaby w br., w roku 
przyszłym zaś — dwukrotnie wyższa.

Ust od władz federalnych, podpi­
sany przez sekretarza Dept. Zdrowia, 
Szkolnictwa i Opieki Społecznej (HEW) 
Joseph A. Califano doręczony został 
osobiście Davidowi Tatel, tutejszemu 
dyrektorowi biura HEW d/s upraw­
nień obywatelskich.

Tatel powiedział, iż nie istnieje 
jakikolwiek magiczny plan, który po­
zwalałby jak za pociśnięciem guzika, 
na wprowadzenie w życie desegre­
gacji. “Po prostu trzeba patrzeć na 
miasto tak jak się ono przedstawia, 
rozróżniając poszczególne jego dziel­
nice”.

Dodał on, iż zapatruje się na sprawę 
optymistycznie i ma nadzieję, że 
Rada Szkolna oraz superintendent tu­
tejszych szkół Hannon “spotka się 
w przyszłym tygodniu i poczną opra­
cowywać odpowiedni plan”.

Stanowcza w swym tonie akcja pod­
jęta w tych dniach przez Dept. rzą­
dowy HEW jest pierwszym tego ro­
dzaju krokiem, stawiającym ultima­
tum wobec systemu dużego miasta, 
jakim jest Chicago.Miesięczny Pobyt Garwood’a

w Rodzinnym Włamanie Do Domu
Robert Garwood, żołnierz amery- stać w Wietnamie. Ja byłem trzy- 100-letniej Kobietykańskiej marynarki wojennej, który 

przez 14 lat przebywał w Wietnamie, 
został wypuszczony ze szpitala woj­
skowego.

W ramach zaklimatyzowania się 
w nowym środowisku będzie przeby­
wał on przez okres miesiąca w domu 
rodzinnym w miejscowości Adams, 
Indiana, 50 mil na południowy wschód 
od Indianapolis.

Po tym okresie czasu rozpoczną 
się dokładne przesłuchania Garwood’a 
przez władze wojskowe, mające na 
celu sprawdzenie wysuwanych pod 
jego adresem oskarżeń o dezercji i 
współpracy z wrogiem.

Po powrocie do domu, Garwood 
w wywiadzie udzielonym agencji pra­
sowej UPI oświadczył, że przebywał 
w Wietnamie przez okres blisko 14 
lat wbrew swojej woli i przeżył tę 
okropną próbę życiową dzięki religij­
nej i patriotycznej wierze.

Kategorycznie zaprzeczył on. jako­
by mógł wrócić do kraju razem z 
innymi jeńcami po zakończeniu woj­
ny.

“Ja nigdy nie zdecydowałem pozo- 

many wbrew memu zyczemu — po­
wiedział reporterom. “Jestem Ame­
rykaninem, nie Wietnamczykiem i 
nikt nie jest w stanie zrozumieć, ani 
uwierzyć jak bardzo chciałem przez 
cały ten czas był jak najszybciej ra­
zem z moją rodziną i z drugiej stro­
ny z jaką niecierpliwością czekała ona 
na mój powrót.

Garwood zaprzeczył także wszel­
kim oskarżeniom wysuwanym pod je­
go adresem, nie chciał jednak mó­
wić o szczegółach jego 14-letniego 
doświadczenia życiowego w wojen­
nym i powojennym Wietnamie. Teraz, 
kiedy ziściły się moje długoletnie 
marzenia — powiedział on — mogę 
wyznać, że te 14 lat bezpowrotnie 
wyrwane zostały z mego życia i 
nikt lepiej niż ja nie zdaje sobie z 
tego sprawy.

Szczęśliwy z powodu powrotu do 
domu Garwood, był serdecznie wi­
tany nie tylko przez członków swojej 
rodziny, lecz także przez mieszkań­
ców rodzinnego miasteczka, którzy 
otoczyli byłego żołnierza i jego rodzi­
nę szczególną opieką.

Dwóch bandytów dokonało włama­
nie do mieszkania 100-letniej kobiety. 
Bandyci związali ją i zostawili w 
mieszkaniu. Krewni dopiero po dwóch 
dniach odnaleźli staruszkę, która zo­
stała przewieziona do szpitala. Życiu 
jej nie zagraża niebezpieczeństwo.

Angie Lawson mieszka na pierw­
szym piętrze domu, który do niej 
należy. Sąsiedzi sądzą, że jest ona 
bogata, jak stwierdziła siostrzenica 
napadniętej, lecz nie jest to prawdą. 
Jedynym źródłem jej utrzymania 
jest wynagrodzenie jakie otrzymuje 
z Social Security.

Policja nie zdołała dotychczas usta­
lić czy z mieszkania cokolwiek zo­
stało zabrane. Angie Lawson nie 
przypomina sobie niczego. Nie wie 
jak wyglądał napastnik, czy też na­
pastnicy, ani nie przypomina sobie 
czego od niej żądano.

Ola i George Green, krewni starusz­
ki odwiedzili ją dwa dni przed napa­
dem. Odjechali po zapadnięciu zmro­
ku. Tego samego wieczoru zadzwoniła 
ona do nich z prośbą by przywieźli

następnym razem nowy zamek do 
drzwi.

Krótko po wyjściu krewnych, jak 
ustaliła policja, ktoś zadzwonił do 
straży pożarnej informując, że w 
mieszkaniu Angie Lawson wybuchł 
pożar i że może jej grozić niebezpie­
czeństwo. Strażacy włamali się do 
mieszkania przez kuchenne drzwi, 
lecz po chwili odjechali, gdyż nie 
stwierdzili śladów pożaru. Staruszka 
prosiła swych krewnych o nowy za­
mek do drzwi, które zostały uszko­
dzone przez strażaków. Złodziej wy­
korzystał zapewne straż pożarną po 
to, by ułatwić sobie dostanie się do* 
mieszkania.

Krewni zadzwonili do Angie Law- 
son na drugi dzień, lecz ponieważ 
nikt nie odpowiadał, byli przeświad­
czeni, że wyszła ona jak zwykle do 
kościoła. Jednak za dwa dni, gdy 
w dalszym ciągu nie mogli połączyć 
się z nią telefonicznie, pojechali do 
domu i zastali staruszką związaną 
w sypialni.
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